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POGODA

Wypadek na motorze
Do wypadku motocyklowego do-
szło we wtorek po południu w 
Hawierzowie, w okolicy kopalni 
Dukla. – 17-letni kierowca pojaz-
du odniósł lekkie obrażenia, na-
tomiast o rok młodszą pasażerkę 
odwieziono w ciężkim stanie heli-
kopterem do szpitala w Ostrawie-
-Porubie – poinformował rzecz-
nik Pogotowia Ratunkowego, Lu-
káš Humpl. Kierowca motocykla 
marki Jawa 350 jechał od strony 
Orłowej do Hawierzowa. Do awa-
rii doszło na zakręcie. W wypad-
ku nie brał udziału żaden inny 
pojazd. Policja zaraz po przyjeź-
dzie na miejsce zamknęła dro-
gę dla ruchu samochjodowego, 
a pojazdy kierowała na drogi ob-
jazdowe. Na miejsce przybył też 
rzeczoznawca sądowy. – Wszyst-
ko wskazuje na to, że przyczyną 
wypadku było pękniecie opony, 
rzeczoznawca sprawdzi tę wersję 
– powiedziała Zlatuše Viačková z 
miejscowej policji.
 (ep)

ZDARZYŁO SIĘ 

piątek

dzień: 26 do 29°C
noc: 18 do 15°C
wiatr: 6 m/s

dzień: 30 do 33°C
noc: 17 do 15°C
wiatr: 5 m/s

czwartek

W SOBOTNIM MAGAZYNIE:

 �  Rozmowa z klaunem

�  Kosa nie tylko dla mężczyzn

�  Długa droga do piwa

�  Młode wilczki lustrują

Jerzy Buzek, wybrany 14 lip-
ca przewodniczącym Parla-
mentu Europejskiego, został 
honorowym obywatelem 
Śmiłowic – wioski, w której 
urodził się 3 lipca 1940 ro-
ku. Tytuł ten nadali mu w po-
niedziałek radni na nadzwy-
czajnej sesji. Rajcy przyzna-
li także dziewięciu osobom 
nagrody gminy.
Pomysłodawcą nadania Jerzemu 
Buzkowi tytułu honorowego oby-
watela był wójt Gustaw Chwistek. 
– Właściwie podsunęła mi go redak-
torka Czeskiej Telewizji z Ostrawy, 
która w dniu, kiedy wybrano pana 
profesora przewodniczącym PE, na-
grywała ze mną krótką rozmowę. 
Zapytała mnie wtedy, czy nadamy 
Jerzemu Buzkowi honorowe obywa-
telstwo – powiedział wójt. – Bez na-
mysłu odpowiedziałem, że chodzi 
o osobę takiej rangi, że tu nie ma o 
czym dyskutować. 

Chwistek był świadom tego, że nie 
wszyscy radni są zwolennikami jego 
pomysłu. Przypomnijmy, że w Śmiło-
wicach żywe są nastroje antypolskie. 
Dotąd nie udało się na przykład miej-
scowym Polakom przeforsować dwu-
języcznej nazwy gminy na tablicach 

wjazdowych. – Z wyprzedzeniem da-
łem radnym pisemne materiały, w 
których poinformowałem ich o moż-
liwościach odznaczania zasłużonych 
osób. Zwróciłem się też do nich, by 
zgłosili osoby, którym warto przyznać 
nagrodę gminy – powiedział Chwi-
stek „Głosowi Ludu”. – W tym roku 
Śmiłowice obchodzą 550-lecie pierw-
szej pisemnej wzmianki o istnieniu. 
Uważam, że to dobra okazja do od-
znaczenia zasłużonych osób. Opraco-
wałem też informacje na temat profe-
sora Buzka, przytaczając powody, dla 
których powinien otrzymać honoro-
we obywatelstwo Śmiłowic – urodził 
się tutaj i jest wybitnym politykiem 
oraz naukowcem. Nie powinno tu od-
grywać roli, czy jest obywatelem pol-
skim, czy czeskim. A jednak na sesji 
pojawiły się pytania, co profesor zro-
bił dla naszej wioski... 

Za honorowym obywatelstwem 
dla Jerzego Buzka głosowali w koń-
cu wszyscy czterej radni, którzy 
przybyli na sesję. Marián Bujok i To-
máš Kubala byli nieobecni. Być mo-
że ich nieobecność nie była przy-
padkowa. Próbowaliśmy się skon-
taktować z Bujokiem, by spytać go o 
jego pogląd na nadanie przewodni-
czącemu PE honorowego obywatel-
stwa. Przez telefon nie chciał z nami 

rozmawiać (nie wiedząc jeszcze na-
wet, o co chcemy go zapytać), a na 
pytanie wysłane mailem nie odpo-
wiedział. Za pośrednictwem sekre-
tarza gminy przekazał nam wiado-
mość, że nie chce się na ten temat 
wypowiadać. Informację o przyzna-
niu honorowego obywatelstwa prze-
kazał wójt Jerzemu Buzkowi za po-
średnictwem jego biura poselskiego. 
Nie wiadomo jeszcze, gdzie i kiedy 
będzie okazja do wręczenia profeso-
rowi dyplomu pamiątkowego. Chwi-
stek planuje, że dyplomy – tak dla 
Buzka, jak i dla pozostałych odzna-
czonych osób – będą wykonane na 
papierze ręcznym z Wielkich Losin. 

Zwolennikiem nadania Jerzemu 
Buzkowi honorowego obywatelstwa 
był od początku dyrektor naczelny 
Huty Trzynieckiej, Jerzy Cieńciała. 
– Cieszę się, że Śmiłowice zdecydo-
wały się na ten krok. Zresztą Huta 
Trzyniecka już przed laty ufundo-
wała i odlała tabliczkę pamiątkową, 
która figuruje na ścianie domu, w 
którym urodził się Jerzy Buzek. Uwa-
żam, że mało kto z rodaków osiągnął 
taki sukces i że należy rozgłaszać to 
w świat, by było wiadomo, że Śląza-
cy też mają swoich bohaterów – po-
wiedział Cieńciała naszej gazecie. 

DANUTA CHLUP

Honorowy Jerzy Buzek 

reklama 

Wraz z nadejściem wakacji Regional-
ne Centrum Informacji w Czeskim 
Cieszynie przygotowało kilka nowo-
ści dla odwiedzających. Ruszyła no-
wa strona placówki www.tesinsko-in-
fo.cz, a w przyszłym roku informacje 
będzie można przeczytać także w ję-
zykach polskim i angielskim. – Po-
nieważ dużo turystów zagranicznych 
odwiedza nasz region, postanowili-
śmy uzupełnić stronę internetową o 
dwie wersje językowe – wyjaśnia kie-
rownik Regionalnego Centrum In-
formacji, David Durczok.

Na stronie znajdziemy informa-
cje o działalności i dziesięciolet-
niej historii Centrum, pracującego 
przy Muzeum Ziemi Cieszyńskiej, 
a przede wszystkim aktualne dane 
na temat noclegów, miejsc wartych 
odwiedzenia czy imprez kultural-
nych i sportowych. Nowością jest 
możliwość śledzenia na bieżąco, ile 

sprzedano biletów na koncerty oraz 
imprezy. Bezpłatnie można też ścią-
gnąć materiały informacyjne, kata-
log  zakwaterowania w regionie czy 
„Infobiuletyn Śląska Cieszyńskie-
go” oraz katalog tematyczny „Na 
zwiedzanie do Polski”. 

– Katalog zakwaterowania to na-
sza kolejna nowość – wyjaśnia Da-
vid Durczok. – Jest to przegląd moż-
liwości nocowania w ośrodkach w 
naszym regionie. Katalog zawiera 
informacje o ponad 200 punktach 
noclegowych w czeskiej części Ślą-
ska Cieszyńskiego oraz o atrakcjach 
w regionie. Pracownicy Regionalne-
go Centrum Informacji sprawdza-
li wszystkie dane w czerwcu tego 
roku, katalog będzie uzupełniany i 
drukowany co jakiś czas. Można go 
dostać bezpłatnie w siedzibie Cen-
trum przy ul. Głównej albo ściągnąć 
z nowej strony internetowej. (ep)

Po informacje na nową stronę

Masz ciekawą ofertę?
Chcesz zaprosić do swojego stoiska?

ZAREKLAMUJ SIĘ 
w sobotę 1 sierpnia 2009

W DODATKU GŁOSU LUDU

O GOROLSKIM ŚWIĘCIE

Powtórka GRATIS! 
Dzwoń: 775 700 896 

Dorożką po Frysztacie

Jak co roku Karwina oferuje turystom i miejscowym nietypową atrakcję: 
jazdę po Frysztacie w konnym powozie. Przez całe lato można jeździć 
po trzech trasach koło zamku we Frysztacie, a także przez Park Zamko-
wy. Jazdy odbywają się w każdy piątek i sobotę od 14.00 do 17.00, z wy-
jątkiem deszczowych dni. (ep)
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Katalog zakwaterowania dostaniemy w Regionalnym Centrum Informacji w 
Czeskim Cieszynie.
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Wójt Śmiłowic Gustaw Chwistek przed ośrodkiem „Karmel”, należącym do 
Społeczności Chrześcijańskiej, działającej przy Śląskim Kościele Ewangelic-
kim A.W. Jerzy Buzek, który jest członkiem Kościoła ewangelickiego, odwie-
dził ośrodek w 2006 roku. 

W świetle prawa
Zgodnie z ustawą o gminach, mia-
sto czy gmina może nadać tytuł 
honorowego obywatela osobom 
szczególnie zasłużonym – przede 
wszystkim dla jej rozwoju. Hono-
rowy obywatel ma prawo, zgodnie 
z regulaminem obrad, przedsta-
wiać swe poglądy na sesjach rady 
gminy. Honorowego obywatela ma 
na przykład Jabłonków – jest nim 
pochodzący z tego miasta prze-
wodniczący Akademii Nauk RC, 
Jiří Drahoš. Trzyniec ma trzech ho-
norowych obywateli – Otę Gaven-
dę, Rudolfa Łabaja i Václava Štýva-
ra. Czeski Cieszyn nie nadał dotąd 
tego tytułu żadnej osobie.  (dc)
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Chodnik, rondo 
i boisko
TRZANOWICE (dc) – Miejsco-
wi piesi będą mieli bezpieczniej. 
Właśnie trwa budowa ostatniego 
odcinka chodnika wzdłuż drogi 
w kierunku Cierlicka i Hawierzo-
wa. Gotowe jest już pozwolenie 
na budowę ronda na skrzyżowa-
niu w centrum gminy. – Właśnie 
trwa wybór wykonawcy. Budowa 
ruszy jeszcze w tym roku – zapew-
nia wójt Trzanowic, Jan Tomiczek. 
Uczniowie miejscowej szkoły bę-
dą natomiast korzystali od wrze-
śnia z nowego boiska ze sztuczną 
nawierzchnią. 

Remont na porodówce
TRZYNIEC (dc) – Rozpoczął się 
remont na oddziale porodowym 
Szpitala Trzyniec. Prace powinny 
zostać zakończone na początku 
października. Do tego czasu dzie-
ci będą się rodziły w pomieszcze-
niach oddziału chirurgii plastycz-
nej. – Remont planowaliśmy już od 
ubiegłego roku. Największą zmia-
ną będą cztery oddzielne, wygod-
ne boksy porodowe, które zagwa-
rantują dyskrecję również w sytu-
acji, gdy odbywa się kilka porodów 
równocześnie, także z udziałem oj-
ca – mówi siostra oddziałowa, Ivo-
na Kujawová. Porody przebiegają-
ce tymczasowo na oddziale chi-
rurgii plastycznej związane bę-
dą z jednym ograniczeniem – nie 
będzie możliwa obecność ojców 
na sali operacyjnej w przypadku 
cięcia cesarskiego. W trzyniec-
kim szpitalu przychodzi na świat 
większość dzieci naszych czytel-
niczek. 

Szykują Dzień Polski
PRAGA (kor) – Członkowie Klu-
bu Polskiego w Pradze szykują się 
już do tradycyjnego Dnia Polskie-
go w Lysej nad Łabą (tam działa 
sekcja Klubu). W tym roku odbę-
dzie się on 29 sierpnia w ramach 
XIII Uroczystości Hrabiego Špor-
ka, które organizuje miejscowa 
organizacja Stowarzyszenie Ro-
daków i Przyjaciół Lysej. Jak po-
informował nas prezes organiza-
cji praskich Polonusów, Włady-
sław Adamiec, w ramach Dnia 
Polskiego wystąpi m.in. zaolziań-
ski zespół „Bystrzyca”. Będą też 
stoiska polskich rzemieślników i 
rękodzielników.

15 lat od powrotu wilka
BESKIDY (dc) – Materiały infor-
macyjne i oświatowe dotyczące 
dużych drapieżników żyjących w 
naszych górach oraz bezkonflik-
towego współżycia z nimi, moż-
na bezpłatnie nabyć w 50 schro-
niskach, pensjonatach i punktach 
informacji turystycznej w Beski-
dzie  Morawsko-Śląskim. Beskidy 
już od dziesiątek lat są ponownie 
domem wilków, rysiów i niedź-
wiedzi. Najkrócej żyją u nas wil-
ki, które wróciły w Beskid Mo-
rawsko-Śląski przed 15 laty. Na 
nasze tereny przywędrowały ze 
Słowacji. Ruch ekologiczny „Du-
ha” w ramach projektu „Sąsiad 
wilk” organizuje również poga-
danki i wykłady dla mieszkań-
ców podbeskidzkich wiosek i dla 
turystów. – Celem projektu jest 
pokazanie, że drapieżniki nie są 
dla człowieka większym zagroże-
niem, a wręcz przeciwnie – mo-
gą podnieść atrakcyjność regio-
nu – przekonuje Miroslav Kutal z 
ruchu „Duha”. Ruch wydał do tej 
pory 100 tysięcy pocztówek, pla-
katów, broszurek i naklejek z dra-
pieżnikami.

KRÓTKO

Zgodnie z majowym rozporzą-
dzeniem Ministerstwa Spraw We-
wnętrznych i Administracji, w Pol-
sce rozpoczęto wymianę policyj-
nych mundurów. Od kilku dni no-
we ubrania służbowe noszą też 
policjanci z cieszyńskiej drogówki.

– Otrzymaliśmy już główną część 
nowego stroju, który zostanie jesz-
cze uzupełniony w okresie zimo-
wym. Mamy pozwolenie na uży-
wanie białych pasów i czapek. Po 
tym będzie można rozpoznać po-
licjantów z drogówki – mówi aspi-
rant sztabowy Ireneusz Korzonek, 
zastępca naczelnika Sekcji Ruchu 
Drogowego Komendy Powiatowej 
Policji w Cieszynie.

Policjanci z cieszyńskiej drogów-
ki nowe mundury chwalą. – Są wy-
godne i bardziej funkcjonalne z racji 
ciemniejszego koloru – mówi aspi-
rant Grzegorz Hanzel. – Ich atutem 

jest niewątpliwie to, że są uszyte z 
dobrej jakości materiału – dodaje 
podinspektor Stanisław Cebulak, 
naczelnik cieszyńskiej drogówki.

Na wymianę umundurowania 
policja dała sobie dwa lata. Bez 
zmian pozostaną mundury galowe, 
wykorzystywane na różnego rodza-
ju uroczystościach.

Zmiany obejmują nie tylko ubiór, 
ale także policyjne samochody, któ-
re od kwietnia stopniowo są prze-
malowywane na kolor srebrny.

– Do tej pory zmiany na taką ska-
lę się nie pojawiały. Przedstawiciele 
policji powinni się dobrze prezento-
wać i podstawowym celem zmian, 
które mają obecnie miejsce, jest od-
świeżenie i ujednolicenie zewnętrz-
nego wizerunku. Czy nowe mundu-
ry rzeczywiście się sprawdzą, czas 
pokaże – podkreśla Ireneusz Korzo-
nek. JUR/Gazetacodzienna.pl

Policja odświeża wizerunek

Policjanci z cieszyńskiej drogówki w nowych mundurach. Od lewej: aspirant 
Grzegorz Hanzel i podinspektor Stanisław Cebulak. 
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Działaczy Ruchu Politycznego „Co-
existentia-Wspólnota” nie zadowo-
lił list, który do biura Ruchu wpły-
nął 10 lipca z resortu spraw we-
wnętrznych. Chodzi o odpowiedź 
na pismo, które „Wspólnota” wysto-
sowała do MSW 11 czerwca.

Jak poinformował nas rzecz-
nik „Wspólnoty”, Tadeusz Toman, 
czerwcowy list dotyczył możliwości 
korzystania z nazwy Ruchu w po-
szczególnych językach. – W statucie 
Ruchu Politycznego „Coexistentia-
-Wspólnota”, który MSW zaakcep-
towało, nazwa ruchu jest określona 

w języku łacińskim – COEXISTEN-
TIA, natomiast § 1, punkt 3 zezwala 
na korzystanie z nazw w języku cze-
skim – SOUŽITÍ, słowackim – SPO-
LUŽITIE, polskim – WSPÓLNOTA, 
niemieckim – ZUSAMMENLEBEN, 
węgierskim – EGYÜTTÉLÉS, ukra-
ińskim i rusińskim – SPIVŽITJA i 
chorwackim – KOEGZISTENCIJA. 
Podczas zgłaszania list wyborczych 
w wyborach samorządowych niektó-
re urzędy nie zgadzają się na zareje-
strowanie listy Ruchu z nazwą wie-
lojęzyczną, również w języku pol-
skim. Dlatego poprosiliśmy o sta-

nowisko w tej sprawie Ministerstwo 
Spraw Wewnętrznych – powiedział 
nam Toman.

Kierowniczka wydziału ds. wy-
borczych i stowarzyszania MSW, 
JUDr Daria Benešová odpowiedzia-
ła w liście do „Wspólnoty” m.in., że 
nazwa osoby prawnej jest jednym 
z jej znaków identyfikacyjnych. 
– Każda osoba prawna może mieć 
tylko jedną nazwę. Według § 1 punkt 
2 statutu waszego Ruchu, nazwa jest 
niewątpliwie określona słowem CO-
EXISTENTIA. Pod taką nazwą Ruch 
jest też zarejestrowany w spisie par-

tii i ruchów politycznych. Pod taką 
nazwą należy podejmować wszel-
kie działania prawne, łącznie z re-
jestracją list kandydatów. Jeśli cho-
dzi o obcojęzyczne mutacje nazwy 
i sposób korzystania z nich (jak to 
określa § 1, punkt 3 waszego statu-
tu), zgadzamy się na nie, ale korzy-
stanie z nazwy w innym języku niż 
łacińskim możliwe jest wyłącznie w 
kontaktach nieoficjalnych lub pod-
czas tłumaczenia dokumentów na 
dany język – czytamy w piśmie.

– Takie stanowisko nas nie zado-
wala – dodał Toman. (kor)

Już za kilka dni zjadą nad Olzę pa-
sjonaci języka i kultury polskiej z 
całego świata. 19. edycja Letniej 
Szkoły Języka, Literatury i Kultury 
Polskiej zostanie uroczyście zainau-
gurowana 31 lipca w cieszyńskim 
gmachu Uniwersytetu Śląskiego. 

Wakacyjni studenci przez cały 
miesiąc będą poznawać język polski, 
polską literaturę, film, teatr, piosen-
ki, obyczaje oraz kuchnię. Program 
letniej szkoły obejmuje kurs języko-
wy, cykl wykładów „Wiedza o Pol-
sce”, program kulturalny, wycieczki 
oraz spotkania z wybitnymi osobisto-
ściami świata kultury. Letnia szkoła, 
organizowana przez Szkołę Języka i 
Kultury Polskiej Uniwersytetu Ślą-
skiego, trwać będzie do 27 sierpnia. 

– W związku z 20. rocznicą obalenia 
komunizmu w Polsce tegoroczna let-
nia szkoła koncentrować się będzie 
na tematach związanych z PRL-em. 
Dużo uwagi zamierzamy poświęcić 
także osobie i twórczości Juliusza Sło-
wackiego z okazji Roku Słowackie-
go. W turnieju tłumaczy przełożony 
zostanie fragment jego dramatu na 
możliwie jak największą liczbę języ-
ków – wyjaśniła  rzeczniczka letniej 
szkoły,  Aleksandra Kręcichwost. 

15 sierpnia to już tradycyjnie naj-
ciekawszy dzień całej letniej szkoły. 
Rano odbywa się zawsze „Spraw-
dzian z polskiego”, impreza o ogól-
nopolskim zasięgu, w której mogą 
wziąć udział wszyscy cudzoziem-
cy, pragnący zmierzyć się z polską 

ortografią. Niemal w każdym roku 
w sprawdzianie próbują swoich sił 
także i Zaolziacy. Po południu wszy-

scy zagraniczni studenci będą mieli 
okazję zaprezentować swój własny 
kraj na „Wieczorze narodów”.  (ep)

Do Cieszyna zjadą z całego świata

Do wyborów tylko jako »Coexistentia«?

Duża porcja strawy duchowej, ale 
też koncerty, warsztaty oraz współ-
zawodnictwo sportowe – to wszyst-
ko składa się na trwający właśnie w 
ośrodku „Karmel” w Śmiłowicach 21. 
XcamP. Obóz zakończy się w sobotę. 
– Impreza ma charakter obozu pod 
namiotami, a zarazem festiwalu – tłu-
maczy jeden z organizatorów, Daniel 
Spratek. – Tworzą go młodzi ludzie, 
w wieku od 13 do 18 lat. Większość z 
nich jest ze Śląska Cieszyńskiego, ale 
są też grupy z Czech czy Słowacji. Ok. 
300 osób jest tu na stałe, poza tym co-
dziennie przyjeżdżają ludzie na po-
szczególne punkty programu. Po po-
łudniu odbywają się również zajęcia 
dla rodzin z małymi dziećmi.

Koncert popularnego polskiego 
zespołu Trzecia Godzina Dnia, któ-
ry odbył się w poniedziałek wieczo-
rem, zgromadził ponad 1000 osób. 

Był udany – i to pomimo awarii elek-
tryczności. We wtorek natomiast 
koncertowała kapela gospelowa, Les 
Messagers du Christ. 

Organizatorem imprezy, która na 
początku swej działalności inspiro-
wała się podobnym obozem w pol-
skim Dzięgielowie (w tym roku od-
był się już po raz 60.), jest Społecz-
ność Chrześcijańska działająca przy 
Śląskim Kościele Ewangelickim A.W. 
Oba obozy ewangelizacyjne współ-
pracują z sobą, wymieniają się wy-
kładowcami. Motto tegorocznego 
XcamP-u brzmi „W stronę nieznane-
go Boga”. – Jestem tu już po raz szó-
sty. Każdy obóz czymś się różni, ale 
atmosfera jest za każdym razem fan-
tastyczna. Czuje się obecność Boga – 
przekonuje z uśmiechem Tereza Pe-
šičková, która przyjechała z grupą z 
kolegów z Ostrawy. (dc)

Na tym obozie obecny jest Bóg

W przerwach między zajęciami ewangelizacyjnymi uczestnicy obozu lubią 
pograć w siatkówkę. 
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Przed rokiem do Cieszyna przyjechali m.in. Susanne Schulz z Niemiec, Yuki-
ko Inomata z Japonii, Fanny Jungevs z Francji, Hideyoshi Niinuma z Japonii i 
Maria Patona z Węgier.
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Janusz Bobek, założyciel i wieloletni aktor Sceny Polskiej Te-
atru Cieszyńskiego (1951-1985), zmarł w poniedziałek. Wystę-
pował w pierwszym spektaklu Sceny Polskiej Wczoraj i przed-
wczoraj Aleksandra Maliszewskiego, którego premiera miała 
miejsce 14 października 1951 roku. Pierwsze słowa, które pa-
dły w tym historycznym dniu ze sceny, wypowiedział właśnie 
Janusz Bobek. Brzmiały one następująco: – No więc jak, panie 
Władziu?

Przez 20 lat współpracował z ostrawskim radiem, zagrał w 
czterech czeskich (m.in. Bokser i śmierć) i dwóch słowackich 
filmach (m.in. Śmierć przychodzi w czasie deszczu). W 1975 
roku obchodził jubileusz 50-lecia. Wówczas tak wspominał: 
„Ja w ogóle nie zdaję sobie sprawy, że mam 50 lat, czuję się jak 
trzydziestolatek i z przyjemnością kibicuję młodym, zwłasz-
cza młodemu teatrowi. Teatrowi młodo myślącemu... Teatr 
stał się moim życiem. Po tylu doświadczeniach na scenie do-
chodzę do wniosku, że każdą – dużą i mniejszą rolę – zrobił-
bym inaczej. Ale zadowoliła mnie rola w sztuce Mieszczanin 
szlachcicem. Tak naprawdę, to ja sam nie wiem, dlaczego je-
stem komikiem; po prostu staram się być prawdziwym i jak 
najmniej komicznym. Wydaje mi się, że postać musi być do-
brze napisana – trudno nie być komicznym w sztukach tak 
znakomicie napisanych przez Moliera czy Szekspira. A to, że 
nazywają mnie komikiem, to zasługa widowni. A ja z pełnym 
przekonaniem chcę powiedzieć, że ogromnie lubię mojego 
widza”.

14 listopada 1969 roku w Scenie Polskiej miała miejsce 
premiera musicalu Dama od Maxima Antoniego Marianowi-
cza. Ceniony literat wypowiedział wówczas słowa pochwały: 
– Kapitalny był Janusz Bobek!

Sekcja działalności twórczej w teatrze i radiu przy Cze-

skim Funduszu Literackim przyznała Januszowi Bobkowi na-
grodę za wybitne osiągnięcia w dziedzinie teatru za stworze-
nie postaci Samka w Zanim kur zapieje (premiera 12 lutego 
1971 r.). 28 czerwca 1980 odbyła się premiera Żeglarza Jerze-
go Szaniawskiego. Była to dwusetna premiera Sceny Polskiej i 
z tej okazji jedenastu artystów SP, a wśród nich Janusz Bobek, 
otrzymało nowo ustanowione Honorowe Odznaki Stowarzy-
szenia Polskich Artystów Teatru i Filmu.

W Scenie Polskiej zagrał prawie 200 ról. W pamięci wi-
dzów na zawsze pozostaną Jego niezapomniane kreacje w 
przedstawieniach Las, Retro, a przede wszystkim Na szkle 
malowane.

– Jasiu był niesamowicie przyjacielski. Zawsze kibicował 
młodym, uciekał od emerytów, pamiętam, jak kłócił się z mło-
dymi miłośnikami teatru podczas Melpomenek. Był człowie-
kiem teatru „pełną gębą”, uwielbiał być na scenie, przebierać 
się, w ciągu jednego przedstawienia potrafił zrobić cztery kre-
acje. Bardzo bawiło go też robienie kolegom niespodzianek na 
scenie i za kulisami, wspólnie z Markiem Mokrowieckim byli 
w tym niezrównani. Imponowało mi także jego życie prywat-
ne, wspaniałe małżeństwo z Milką. Jak każdy komik marzył o 
roli tragicznej. Te marzenia spełniły się w spektaklu „Optymi-
styczna tragedia” (premiera w 1960 r.), gdzie doskonale zagrał 
Chrypę, oraz w „Zanim kur zapieje”. Był jednak urodzonym 
komikiem o wielkiej klasie; prezentował komizm inteligentny, 
wynikało to z jego poważnego traktowania życia, pracy i kole-
gów – wybitnego aktora wspomina Karol Suszka.

Panie Januszu, Jasiu – dziękujemy za lata spędzone w Sce-
nie Polskiej, za wiele mądrych słów, za wspaniałe role, dzię-
kujemy, że byłeś z nami do końca, zawsze uśmiechnięty, ser-
deczny. I takim Cię zapamiętamy SCENA POLSKA

Teatr był całym jego życiem

Janusz Bobek

Ponad 70 osób z Polski i Litwy bie-
rze udział w czwartej edycji Mię-
dzynarodowej Letniej Szkoły Tań-
ca Współczesnego, którą w dniach 
16-25 lipca w swojej siedzibie w Ko-
szęcinie organizuje Zespół Pieśni 
i Tańca „Śląsk” im. Stanisława Ha-
dyny. W zajęciach biorą udział pa-
sjonaci tańca w wieku od 10 do 60 
lat. Letnia szkoła tańca to autorski 
projekt Katarzyny Skawińskiej i Mi-
chaiła Zubkowa. 

Pomysł zrodził się z przekonania 
o konieczności stworzenia interesu-
jącej oferty rozwijania i doskonale-
nia umiejętności tanecznych oraz 
propagowania polskiej kultury. Na 
spotkania z tańcem organizatorzy 
zapraszają tancerzy o różnym po-
ziomie zaawansowania, aby mogli 
doświadczyć jego niepowtarzalne-
go uroku i mocy wyrazu. Zajęcia z 
doświadczonymi tancerzami mają 
mobilizować uczestników do pracy 
nad doskonaleniem poziomu tech-
nicznego i artystycznego. Ze wzglę-
du na swój kameralny charakter 
szkoła różni się od innych wakacyj-
nych ofert, mających charakter bar-
dziej masowy.

W tym roku uczestnicy zosta-
li podzieleni na trzy grupy. Pierw-
szą stanowią tancerze profesjonal-

ni, chcący rozwijać swoje umiejęt-
ności w dziedzinie tańca współcze-
snego. Drugą tworzą osoby nieco 
starsze, dla których taniec jest spo-
sobem na aktywne spędzenie wol-
nego czasu. Trzecia wreszcie gru-
pa to ludzie stawiający pierwsze 
kroki na tanecznym parkiecie. Pod 
kierunkiem znakomitych peda-
gogów wszystkie grupy pobierają 
lekcje tańca współczesnego, kla-

sycznego, flamenco i jogi. Zajęcia 
z przedmiotu „Kontakt, improwiza-
cja” prowadzi włoski tancerz i per-
former Massimo Pierini. To, czego 
się nauczyli, uczestnicy zaprezen-
tują na koncercie finałowym Mię-
dzynarodowej Letniej Szkoły Tań-
ca Współczesnego, który odbędzie 
się jutro o godz. 19.00 w Sali Wido-
wiskowej pałacu w Koszęcinie.

 (kor)

Uczą się tańca w Koszęcinie
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Cieszyński chór Harmonia zaśpiewa przed Ramą IX Wiel-
kim, królem Tajlandii, który zaszczyci swa obecnością 2. 
Międzynarodowy Festiwal Chórów „Pattaya 2009”. – Już 
uczymy się słów hymnu pochwalnego ku czci króla, któ-
ry mają wykonać razem wszyscy uczestnicy konkursu – 
mówiła kilka dni temu Izabella Zielecka-Panek, dyrygent 
Chóru Uniwersytetu Śląskiego Harmonia.

Cieszyński chór, najprawdopodobniej jako jedyny 
zespół śpiewaków z Europy, zakwalifikował się do fina-
łu konkursu w mieście Pattaya, niecałe 200 km od sto-
licy Tajlandii, Bangkoku. – Odwiedziliśmy już całą Eu-
ropę, ale tak daleko jeszcze nie śpiewaliśmy – cieszyła 
się Zielecka-Panek, która wraz z 35-osobowym zespo-
łem wyleciała do Tajlandii już w poniedziałek. Zapro-
szenie do wystartowania w konkursie dostali po zeszło-
rocznym występie na Światowym Festiwalu Chórów w 
Sankt Petersburgu. Wrócili wtedy z Rosji ze złotym i 
srebrnym pucharem. Pierwsza selekcja do tajskiego 

konkursu odbyła się na podstawie nagranego występu. 
Chór Uniwersytetu Śląskiego Harmonia kontynuuje 
tradycje powstałego ponad 100 lat temu Towarzystwa 
Śpiewaczego Harmonia. Dlatego w ich repertuarze, 
oprócz kompozycji współczesnych, są też opracowania 
tradycyjnych utworów ludowych. Właśnie z takiej mu-
zyki będzie składał się jeden z dwóch programów, któ-
ry cieszyński chór przygotowuje na występ w mieście 
Pattaya. – To będzie ludowa muzyka słowiańska. Nie tyl-
ko polska, ale i m.in. czeska i rosyjska – dodała Zielec-
ka-Panek. Drugi występ będzie podróżą przez historię 
polskiej muzyki – od renesansu po utwory cieszyńskie-
go kompozytora Józefa Świdra. Liczą, że podbiją azja-
tycką publiczność m.in. pieśnią „Wiatr” współczesnego 
węgierskiego autora, w której naśladują szum wiatru.

Młodzi śpiewacy (chór tworzą studenci UŚ) wystą-
pią w Tajlandii w sobotę 26 lipca. W planach mają tak-
że kilka koncertów, m.in. w Bangkoku. (r)

WWI  R   T  I  R   T  H  UA L  N A    K  S  I     UA L  N A    K  S  I   Ę Ę G A R  N  I AG A R  N  I A
MICHAŁ WITKOWSKI 

»Lubiewo«
Wyd. „Korporacja Halart”. Ta książka to dla wie-
lu z pewnością mocno kontrowersyjny opis śro-
dowiska homoseksualistów, którym przyszło 
żyć w czasach komunizmu. Opis pełen brudu, 
upodlenia, seksualnych obsesji i zupełnie kry-
minalnych uczynków, w których „ciotki” bywa-
ły zarówno ofiarami, jak i przestępcami. Pomi-
mo bliskiego związku z rzeczywistością, jest to 
opis literacki. Niektórzy krytycy widzą w „Lu-
biewie” reportaż, ale to błąd: Witkowski nie opisuje rzeczywistości, lecz 
kreuje rzeczywistość wymyśloną, obecną w opowieściach, niemal mistycz-
ną. A na dodatek opisuje fenomenalnie, nie pozostawiając najmniejszej 
wątpliwości co do miary swojego talentu.

JOANNA CHMIELEWSKA 

»Depozyt«
Wyd. „Kobra”. Pomysł powieści zasadza się na po-
zornie prostym schemacie. Dwóch przyjaciół i ich 
rodziny, a pomiędzy tym zaginiona teczka, pełna do-
larów i złota. Trzeba ją bezsprzecznie odzyskać, ale 
z powodu wypadków losowych i komplikacji towa-
rzyskich okazuje się to niezbyt proste. Niby banalny 
temat, ale nie w wykonaniu Joanny Chmielewskiej. 
Bo jak już wypadek losowy, to aż do utraty pamięci 

głównego bohatera i śmierci jego przyjaciela. Tylko że te dramatyczne w 
końcu okoliczności autorka łagodzi w swoim przekazie poprzez niesamo-
witą dawkę humoru…

Książki można nabyć lub zamówić w Klubie Polskiej Prasy i Książki 
przy ul. Čapka w Cz. Cieszynie (nr tel. 558 740 226). (kor)

Harmonia zaśpiewa dla króla!

Łowy od niepamiętnych czasów 
były ulubioną zabawą wyższych 
sfer społecznych. Liczył się nie tyl-
ko faktyczny sukces łowiecki, ale 
też związane z łowami ceremonie, 
zabawa towarzyska i – oczywiście 
– odpowiednie modne kostiumy. 
Cieszyn był swego czasu znanym 
ośrodkiem rusznikarstwa. Pierw-
sze wzmianki o produkcji bro-
ni palnej w Cieszynie pochodzą z 
lat dwudziestych XVI wieku, zaś 

okres największego rozkwitu cie-
szyńskiego rusznikarstwa przypa-
da na wiek XVII. Historię łowiec-
twa, a przede wszystkim broni my-
śliwskiej, przedstawia wystawa w 
filii Muzeum Ziemi Cieszyńskiej w 
Hawierzowie-Żywocicach, którą 
można oglądać do końca sierpnia. 
Podziwiać można pięknie zdobio-
ne strzelby myśliwskie, a także łu-
ki, kusze czy replikę wnętrza salo-
nu myśliwskiego.  (dc)

Tak dawniej
łowiono zwierzynę

Uczestnicy letniej szkoły tańca podczas zajęć.
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Chocim
Chocim to niewielkie, kilkunasto-
tysięczne miasteczko w Besarabii 
– przy granicy Ukrainy z Rumunią 
i Mołdawią w obwodzie czernio-
wieckim nad Dniestrem, z ruina-
mi obronnej twierdzy wzniesionej 
w XV i XVI wieku – a następnie, w 
XVIII wieku, ufortyfikowanej przez 
Turków. Chocim znany jest po-
wszechnie z dwóch historycznych 
bitew: pierwszej – w roku 1621 
(obrona twierdzy) oraz drugiej – w 
roku 1673 (z ponownego jej zdoby-
cia).

Pierwsza bitwa – obrona twier-
dzy chocimskiej odbyła się jesie-
nią 1621 roku, dokładnie pomiędzy 
12 września a 9 października. Nad 
Rzeczypospolitą zawisło wówczas 
wielkie niebezpieczeństwo najazdu 
tureckiego. Sejm nakazał więc no-
we zaciągi wojska oraz powiększe-
nie rejestru kozackiego. 

Naczelne dowództwo nad armią 
polską powierzono wówczas wiel-
kiemu hetmanowi litewskiemu Ja-
nowi Karolowi Chodkiewiczowi. 
Jego zaś zastępcą mianowano pod-
czaszego koronnego Stanisława Lu-
bomirskiego.

Sytuacja była naprawdę trudna. 
Polska nie mogła liczyć na niczyją 
pomoc. Armia turecka pod dowódz-
twem sułtana Osmana II, z myślą 
o zajęciu Rzeczypospolitej, opuści-
ła Stambuł w końcu kwietnia. Tur-
cy myśleli o uderzeniu na Lwów. Li-
czyli też na pomoc księcia Siedmio-
grodu, Bethlena Gabora. 

Nie wszystkie jednak plany udało 
się im zrealizować. Byli ponadto zbyt 
powolni w swych przygotowaniach. 
Zawiódł ich wreszcie książę sied-
miogrodzki. Dopiero więc w połowie 
lipca nastąpiła faktyczna przeprawa 
wojsk sułtańskich przez Dunaj, gdzie 
spotkały się z dobrze już przygotowa-
ną obroną polsko-litewską. 

 Hetman Chodkiewicz dyspono-
wał wówczas dość znacznymi siła-
mi. Pod jego skrzydłami znajdowa-
ło się prawie 30 tysięcy członków 
regularnego wojska oraz ponad 25 
tysięcy Kozaków zmierzających 
pod Chocim. Tam okopały się i 
przygotowywały do walki z armią 
turecką, która wraz z oddziałami 
Tatarów krymskich i dobrudzkich 
oraz wojskami mołdawskimi i wo-
łoskimi, liczyła łącznie ponad sto 
tysięcy ludzi. 

Turcy posiadali znacznie silniej-
szą artylerię. Polacy i Litwini mieli 
natomiast liczniejszą piechotę, lep-
sze uzbrojenie (m.in. niemieckie 
muszkiety) i zdecydowanie większą 

dyscyplinę. Dużą rolę odegrały też 
polskie fortyfikacje polowe, który-
mi otoczony został obóz wojsk ko-
ronnych. 

Turcy zaatakowali prawie z mar-
szu – już 2 września. Walka toczy-
ła się przez kilka dni. Potem bitwa 
miała charakter wybitnie pozycyj-
ny. Ostatni, także nieudany, atak 
turecki na obóz polski nastąpił 28 
września. Sułtan, przy kończących 
się zapasach amunicji zdecydował 
się więc na negocjacje, które do-
prowadziły do podpisania układu 
pokojowego (9 października) usta-
lającego polsko-turecką granicę na 
Dniestrze. Straty po obu stronach 
były wielkie. Polacy stracili ponad 
16 tysięcy żołnierzy, strona turecka 
ponad 40 tysięcy.

Druga słynna bitwa pod Choci-
miem miała miejsce pięćdziesiąt 
dwa lata później – w roku 1673. By-
ła reakcją na podpisanie traktatu 
buczackiego, na mocy którego Pol-
ska oddawała Turcji Podole, część 
Ukrainy oraz godziła się na płace-
nie haraczu. Sejm Rzeczypospolitej 
uznał traktat za haniebny i nie zgo-
dził się na jego ratyfikację.

Dowodzone przez wielkiego het-
mana koronnego Jana Sobieskiego 
wojska polsko-litewskie, liczące bli-
sko 40 tysięcy ludzi, ruszyły w koń-
cu października 1673 roku na połu-
dnie. Polska dyplomacja zapewniła 
sobie w tej wojnie neutralność cha-
na krymskiego i współpracę Rosji.

Wojska tureckie, stacjonujące 
w Jassach, Kamieńcu Podolskim i 
Chocimiu nie spodziewały się tak 
szybkiej reakcji strony polskiej. Nie 
znano też naszych planów wojsko-
wych. 

 Hetman Jan Sobieski zdecydo-
wał się na atak pod Chocimiem, 
gdzie stacjonowały najsilniejsze od-
działy tureckie liczące około 35 ty-
sięcy żołnierzy. Walki rozpoczęły 
się 9 listopada.

W pierwszych dniach walk na 
stronę polską przeszły posiłkowe 
oddziały mołdawskie i wołoskie. 
Generalny atak na pozycje tureckie 
przygotowano na wczesny poranek 
11 listopada. Przez całą zimną listo-
padową noc wojsko tureckie czeka-
ło na atak Polaków. Turcy nieprzy-
zwyczajeni do niskich temperatur 
byli bardzo wyczerpani nocnym po-
gotowiem bojowym. Klęska armii 
tureckiej była wielka. Ocalało zale-
dwie 4 tysiące żołnierzy. 

Niestety tego wielkiego zwycię-
stwa nie dało się w pełni wykorzy-
stać i zmusić Turcję do zawarcia 
bardziej korzystnego dla Rzeczypo-
spolitej układu.

Dziś ruiny twierdzy chocimskiej, 
górujące nad okolicą, położone nad 
przepływającym obok Dniestrem, 
są nadal chętnie odwiedzane przez 
ukraińskich i polskich turystów. 
Szkoda tylko, że ten wspaniały za-
bytek ulega nieustającemu, choć 
powolnemu zniszczeniu. 

Zbaraż 
Położony jest około 30 km od Tarno-
pola, na samym południu Wołynia, 
w pobliżu granicy z Podolem – nad 
rzeczką Gniezną. Podobnie jak inne 
sąsiednie grody, założony został na 
pograniczu Rzeczypospolitej w celu 
obrony Kresów przed najazdami ta-
tarskimi, tureckimi, mołdawskimi i 
rosyjskimi.

Historia Zbaraża sięga XIII wie-
ku. – Jego pierwszymi właściciela-
mi byli książęta wywodzący się z 
bocznej linii litewskich Gedymino-
wiczów – wspomina w swej mono-
grafii o Kresach Jan K. Ostrowski. 
– Wrośnięci w wołyńskie otoczenie, 
którzy przejęli język i kulturę ru-
ską oraz chrześcijaństwo w obrząd-
ku wschodnim. W ciągu XVI wieku 
książęta Zbarascy byli już jedną z 
najpotężniejszych rodzin Rzeczypo-
spolitej i coraz częściej koligacili się 
z katolickimi rodami Korony. Podob-
nie też, jak w przypadku innych ro-
dzin litewsko–ruskich prowadziło to 
do głębokiej ich polonizacji i przyję-
cia katolicyzmu. 

Dzięki temu w połowie XVII wie-
ku książęta Zbarascy sięgnęli po 
wysokie urzędy państwowe. Jerzy 
został kasztelanem krakowskim, 
a jego młodszy brat Krzysztof ko-
niuszym koronnym. O przemianie 
Zbaraskich z ruskich kniaziów w 
polskich magnatów świadczy tak-
że fakt, że obydwaj bracia zostali 

pochowani w kaplicy przy koście-
le dominikańskim w Krakowie. Ko-
lejnymi właścicielami zbaraskiego 
zamku zostali następnie Wiśnio-
wieccy, a po nich Potoccy.

Zbaraż znalazł się na liście archi-
tektury europejskiej dzięki Krzysz-
tofowi Zbaraskiemu, który bawiąc 
w latach 1602-05 we Włoszech za-
mówił projekt swojego zamku u wy-
bitnego architekta weneckiego Vin-
cenzo Scamozziego. Niestety kre-
sowe realia skorygowały pomysł 
włoskiego architekta. W ten sposób 
elegancka klasycystyczna willa, oto-
czona zaledwie zarysowanymi for-
tyfikacjami bastionowymi, zastąpio-
na została budowlą surową, niemal 
prymitywną, wbudowaną dodatko-
wo w potężny system umocnień.

Zamek zbaraski będąc jedną z 
najmocniejszych twierdzy kreso-
wych oddany został w roku 1648, 
bez jednego nawet wystrzału, Boh-
danowi Chmielnickiemu – hetma-
nowi kozackiemu. Wielkie nato-
miast dni przeżył rok później, kiedy 
przez dwa miesiące bronił się zwy-
cięsko przed inwazją kozacko-tatar-
ską. 

Wśród obrońców z roku 1649 
znaleźli się m.in.: Jeremi Wiśnio-
wiecki, Stanisław Lanckoroński, 
Mikołaj Ostroróg oraz Marek i Jan 
Sobiescy. Pisał o nich Henryk Sien-
kiewicz w Ogniem i mieczem, two-
rząc swój sugestywny obraz oparty 
jednak na autentycznych źródłach. 
Historycznym m.in. faktem, opisa-
nym przez Sienkiewicza, było pota-
jemne wyjście z oblężonego obozu 
niejakiego Skrzetuskiego z wiado-
mościami dla króla.

W roku 1675 pod Zbaraż pode-
szli Turcy. Tym razem zamek został 
zdobyty. Poddali go, będący w prze-
ważającej liczbie, chłopi – licząc na 
łaskę zdobywcy. Najeźdźca nie oka-
zał jednak żadnych względów i wy-
mordował wszystkich obrońców, 
biorąc ponadto liczny jasyr. Histo-
rię tę szczegółowo opisał w liście 
do królowej Marysieńki król Jan III 
Sobieski, uważając, że Zbaraż padł 

tak marnie, że marniej być nie 
mogło.

Zbaraski zamek zdoby-
ły jeszcze i złupiły w latach 
1707-34 wojska rosyjskie. Do 
swej dawnej świetności wró-
cił dopiero na przełomie XVIII 
i XIX wieku dzięki Wincente-
mu Potockiemu. Były to jed-
nak ostatnie lata jego świet-
ności. Później przestał on już 
pełnić jakiekolwiek funkcje 
mieszkalne.

W roku 1840 urządzono 
w nim cukrownię, a następ-
nie zaczęto stopniowo rozbie-
rać bastiony. W końcu zaś XIX 
wieku bezpowrotnie przepa-
dło bogate archiwum.

W czasie I wojny światowej 
zamek padł ponownie ofiarą 
żołnierzy rosyjskich: dach zo-
stał rozebrany na opał, a część 

murów na budulec. Próbę odbudo-
wy zamku podjęli, w okresie mię-
dzywojennym, konserwatorzy pol-
scy. Niestety II wojna światowa 
nie pozwoliła na ich dokończenie. 
Przeciwnie, zamek popadł w dalszą 
ruinę.

Ostatnią odbudowę zamku prze-
prowadzono w latach dziewięć-
dziesiątych. Dziś mieści się w nim 
ukraińskie muzeum regionalne. Ca-
łe zaś wzgórze zamkowe pokrywa 
park pełen starych drzew, wśród 
których zachował się przedwojen-
ny pomnik Adama Mickiewicza.

W odbudowie jest również ko-
ściół i klasztor Bernardynów fun-
dacji księcia Jerzego Zbaraskiego z 
roku 1627, odnowiony w roku 1675 
przez Stanisława Potockiego. Obec-
ny kościół o 2 wieżowej sylwecie 
pochodzi z lat 1746-52 i jest dziełem 
morawskiego architekta Jana Anto-
niego Gansa. Do czasów II wojny 
światowej posiadał jeden z najbo-
gatszych późnobarokowych zespo-
łów ołtarzy ozdobionych wspania-
łymi rzeźbami Antoniego Osińskie-
go ze Lwowa. 

Po II wojnie światowej i usunię-
ciu Bernardynów ze Zbaraża ko-
ściół uległ brutalnej dewastacji. 
Rzeźby Osińskiego jeszcze niedaw-
no poniewierały się po zalanych 
wodą kryptach. Dopiero w roku 
1990 kościół oddany został wspól-
nocie katolickiej, a od roku 1991 
znalazł się ponownie pod opieką 
Bernardynów.

W Zbarażu znajduje się wreszcie 
cerkiew zbudowana w roku 1755 
– dawniej unicka – obecnie prawo-
sławna. Same zaś miasteczko wy-
gląda dziś trochę sennie. Niewielki 
też ruch panuje na tamtejszym ba-
zarze. Są jednak jaskółki zmian na 
lepsze. Władze miejskie zaczynają, 
w miarę posiadanych funduszy, do-
prowadzać Zbaraż do dawnej świet-
ności. Potrwa to jeszcze wiele, wie-
le lat, ale jest jednak nadzieja.

Tekst i zdjęcia: 
LESZEK WĄTRÓBSKI

Zamki obronne I Rzeczpospolitej cz. 2 i 3

Zbaraż jest położony około 30 km od Tarnopola.

Chocim  to niewielkie, kilkunastotysięczne miasteczko w Besarabii. 
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Jak wszyscy wiecie, są wakacje. 
Każdy z was gdzieś wyjeżdża – jed-
ni nad morze, inni w góry, a jeszcze 
inni do babci czy cioci. A może spę-
dzacie lato w swojej miejscowości, 
z kolegami z podwórka? Na pewno 
jednak się nie nudzicie.

– A ja się nudzę – stwierdzi-
ła Ludmiłka – I to bardzo! – doda-
ła. Dlaczego? No cóż... wszystko 

przez was, bo w czasie wakacji ma-
cie pewnie tyle zajęć, że nie starcza 
już czasu na napisanie do nas listu 
i Ludmiłka z Głosikiem nie mają co 
czytać. 

Postanowiliśmy więc ogłosić dla 
was konkurs rysunkowy. Znajdźcie 
chwilę czasu i narysujcie coś fajne-
go z wakacji. Może namalujecie mo-
rze, w którym się kąpaliście, albo 

grę w piłkę czy jazdę na rowerze. A 
jeśli nigdzie nie jedziecie, narysuj-
cie letni krajobraz z waszej miejsco-
wości. Czekamy na wasze rysunki 
do połowy września. Będziemy je 
publikować na łamach „Głosika”, a 
po wakacjach wybierzemy najład-
niejszy. Jego autor otrzyma nagrodę 
książkową. 

KROPKA

Kochani Czytelnicy, 
ogłaszamy konkurs!

Głosik

� E–mail: przyczko@glosludu.cz � Adres: Redakcja „Głos Ludu”, ul. Komeńskiego 4, Cz. Cieszyn � Pisząc do nas, podaj swój wiek, klasę i adres szkoły, do której uczęszczasz �
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UWAGA RODZICE! Zachęcamy do nadsyłania zdjęć Waszych pociech, 
które przyszły na świat w ostatnich miesiącach. Oprócz zdjęcia prosimy o 
informacje na temat imion i nazwisk rodziców, daty i miejsca urodzenia 
dziecka, prosimy podać także jego wagę urodzeniową i wzrost, ewentual-
nie dane na temat rodzeństwa. Interesuje nas też, w jaki sposób wybiera-
liście imię dla dziecka. Zdjęcia prosimy przesyłać na adres: chlupova@glo-
sludu.cz lub klasyczną pocztą na adres Redakcji.

WITAMY

Zapraszamy do zabawy z kolejną wakacyjną krzyżów-
ką i czekamy na poprawne odpowiedzi. Nagrodę za 
rozwiązanie z ubiegłego tygodnia wylosował  Filip Ji-
ravský z Suchej Górnej, który po wakacjach pójdzie 
do 1. klasy.

  1. W nim można rzeźbić 

  2. Początek wyścigu 

  3. Gdyby nie skakała, to by nóżki nie złamała 

  4. Można na nich jeździć w zimie 

  5. Wieczorny posiłek 

  6. Przychodzi po lecie 

  7. Matołek z bajek Kornela Makuszyńskiego   

  8. Autor powieści 

  9. Miękka, służy do mycia 

10. W nim trzymamy pieniądze 

11. Ochroni nas przed deszczem 

12. Małe owoce leśne 

13. Na głowie panny młodej 

14. Potrzebny do wbicia gwoździa w ścianę 

KRZYŻÓWKA 

MAREK urodził się 14 maja br. w 
Krnowie. Jego ojciec, Roman Swa-
czyna, pochodzi z Karwiny, a ma-
ma Jindřiška z Bruntalu. Rodzi-
na mieszka w Beneszowie Gór-
nym. Chłopczyk ważył po urodze-
niu 3 200 g i miał 49 
cm wzrostu. Rodzice 
wybrali imię Marek, 
które – zdaniem taty 
– jest ładne, uniwer-
salne (brzmi tak samo 
po polsku, jak i po cze-
sku), a Markowie to 
podobno sami wspa-
niali ludzie. 

Marek to imię po-
chodzenia łacińskie-
go, jedno z najstar-
szych imion rzym-

skich, oznaczające „należący do 
Marsa”. Ze znanych Marków przy-
pomnijmy aktora i reżysera Marka 
Kondrata i podróżnika Marco Polo. 

Marek obchodzi swe święto 25 
kwietnia.  (dc)

Mariola Morcinek

W zeszłym roku też 
byłam na tym obo-
zie, podobało mi się, 
więc teraz zdecydo-
wałam się jeszcze raz 
wziąć w nim udział. 
Codziennie mieliśmy 
półtorej godziny an-
gielskiego, a ja lubię 
uczyć się tego języka. 
Oprócz lekcji mieli-
śmy też różne zajęcia 
sportowe, gry, zaba-
wy i wycieczki.
Bogdan Pytlik 

Na obozie podobały mi 
się najbardziej lekcje 
angielskiego i noc, któ-
rą spędziliśmy wszy-
scy pod namiotami. 
Lubię język angielski, 
a lekcje były prowa-
dzone w fajny sposób, 
z różnymi zabawami i 
grami. Wszystkie inne 
zajęcia i wycieczki też 
były ciekawe.
Marek Szwed
Robiliśmy dużo faj-
nych rzeczy. Byliśmy 
na przykład na base-
nie, pojechaliśmy też 

na wycieczkę rowero-
wą. Najbardziej z całe-
go obozu podobało mi 
się chyba spanie pod 
namiotami. Wszystkie 
dni były fajne, chociaż 
nie zawsze mieliśmy 
ładną pogodę, czasa-
mi padał deszcz.
Richard Fierla

Byłem na tym obozie 
także w zeszłym roku. 
Lubię angielski, więc 
zgłosiłem się jeszcze 
raz. Najfajniej było na 
basenie i jak spaliśmy 
w nocy pod namiota-
mi. Inne zajęcia też by-
ły ciekawe.
Stanisław Szwec

Na obozie było bardzo 
fajnie. Dużo czasu spę-

dzaliśmy na dworze, 
oczywiście uczyliśmy 
się też angielskiego. 
Podobało mi się, jak 
byliśmy na basenie, 
dużo razy graliśmy też 
w różne ciekawe gry i 
zabawy.
Joanna Wierzgoń

Bardzo mi się tu po-
dobało. Graliśmy w 
różne gry i bawiliśmy 
się  razem w ogrodzie 
szkolnym. Zajęcia z 
angielskiego były cie-
kawe – podobały mi 
się gry i krzyżówki, 
które rozwiązywali-
śmy. Wakacje w szko-
le mogą być naprawdę 
fajne.
Weronika Bonczek

Fajne było wyjście na 
basen i wycieczka do 
Darkoviček, wszyst-
kim podobała się też 
noc pod namiotami. 
Na zajęciach z angiel-
skiego było ciekawie, 
graliśmy w grę dru-
żynową, ćwiczyliśmy 
różne angielskie słów-
ka. (ep)

Pięć dni wypełnionych atrakcjami, 
ale także nauką, spędzili w Karwi-
nie-Frysztacie uczniowie tamtej-
szej Polskiej Szkoły Podstawowej. 
Po raz drugi odbył się obóz z języ-
kiem angielskim, w tym roku w ter-
minie 7-10 lipca. Oprócz przedpołu-
dniowych półtoragodzinnych zajęć 
z języka angielskiego, prowadzo-
nych przez Renatę Słowik, 21 dzie-
ci – uczniowie klas 4-7, spędzało 
czas na zabawach, grach i wyciecz-
kach. Odwiedzili na przykład Dar-
kovički, gdzie zwiedzili system for-
tyfikacyjny z czasów II wojny świa-
towej, byli też w parku linowym w 
Landeku oraz na wycieczce rowe-
rowej w okolicach Karwiny. Jedną 
noc spędzili też pod namiotami w 
szkolnym ogrodzie. (ep)

Zapytaliśmy uczniów z podstawówki w Karwinie-Frysztacie, co po-
dobało im się na szkolnym obozie?
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Angielski i zabawa

Uczniowie z Frysztatu na wycieczce w Darkovičkach.
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Jedną noc uczniowie spędzili pod namiotami w ogrodzie 
szkolnym. 

Ostatni dzień obozu – tor przeszkód, a potem wyciecz-
ka rowerowa.
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� TVP 1 
6.00 Kawa czy herbata? 8.00 Wiado-
mości 8.15 Kwadrans po ósmej 8.35 
Koszmarny Karolek 8.45 Świnka Pep-
pa 8.55 Jedynkowe Przedszkole 9.25 
Lippy&Messy (dla dzieci) 9.30 Legen-
da Nezha 9.55 Na wysokiej fali 10.25 
Don Matteo III (s.) 12.00 Wiadomości 
12.10 Agrobiznes 12.25 Plebania (s.) 
12.50 Klan (s.) 13.15 Siódme niebo 
14.05 Niezwykłe podróże rzeczy i lu-
dzi 14.30 My Wy Oni 15.00 Wiadomo-
ści 15.15 Tygrysy Europy 16.10 Opole 
2009 na bis 16.25 Faceci do wzięcia 
(s.) 17.00 Teleexpress 17.25 Ranczo 
(s.) 18.20 Moda na sukces (s.) 18.50 
Przebojowa noc 19.00 Wieczorynka 
19.30 Wiadomości 20.20 Londyńczy-
cy (s.) 21.50 Zagubieni (s.) 23.40 Kino 
nocnych marków - Życie wewnętrzne 
1.05 Notacje - Julia Hartwig. 

� TVP 2 
7.20 Złotopolscy (s.) 7.50 Niezłom-
ni 8.05 Dwójka Dzieciom - Kacper 
8.30 Radiostacja Roscoe (s.) 9.00 Bar-
wy szczęścia (s.) 10.05 Kopciuszek 
10.35 Przygody Tarzana (s.) 11.05 No-
we przygody Flippera (s.) 12.00 Ma-
gnum (s.) 12.55 Teleturniej Lotko. tv 
13.30 Poradnia małżeńska Trinny i 
Susanny 14.25 Córki McLeoda (s.) 
15.20 MASH (s.) 15.50 Wakacyjne Ki-
no Dwójki - Autokar szczęścia 17.30 
Program lokalny 18.00 Kulturalni na 
wakacjach 18.10 M jak miłość (s.) 
19.05 Czterdziestolatek (s.) 20.10 Dr 
House (s.) 21.00 Alibi na lato, Opera-
cja Samum (film pol.) 22.45 Panora-
ma 23.20 Raport specjalny 0.55 Czy 
świat oszalał? - Niebezpieczne klika-
nie. 

� TV KATOWICE 
6.58 Info poranek 7.45 Aktualności 
7.50 Historia zapisana w lasach 8.01 
Gość poranka 8.45 Na co dzień (mag.) 
10.00 Gość poranka 10.15 Biznes - 
otwarcie dnia 11.18 Serwis kultural-
ny 12.15 Biznes 13.10 Raport z Polski 
(mag.) 16.00 Rozmowa dnia 16.15 Biz-
nes 16.45 Aktualności 17.00 C.U.D. 
zdrowia 17.10 TV Katowice zaprasza 
17.15 Raport z Polski 17.42 Nasz re-
portaż 18.00 Aktualności 18.40 Uwa-
ga! Weekend! 19.25 TV Katowice za-
prasza 20.10 Minęła 20 - ta 21.07 Te-

lekurier - bliżej ciebie 21.45 Aktual-
ności 22.15 Plus minus 23.59 Moje 
Chiny (s. dokum.) 0.23 Minęła 20 - ta 
1.07 Telekurier - bliżej ciebie. 

� POLSAT 
5.15 Wstawaj! Gramy! (pr. muz.) 7.15 
Wielka wygrana (teleturniej) 8.00 
Przygody w siodle 8.35 Łowcy skar-
bów 3 9.35 Czarodziejki (s.) 10.35 
Sheena (s.) 11.35 Sabrina, nastoletnia 
czarownica (s.) 12.05 Rodzina zastęp-
cza plus 13.05 I kto tu rządzi 14.10 
Miodowe lata (s.) 14.45 Zwariowany 
świat Malcolma (s.) 15.15 Sabrina, na-
stoletnia czarownica (s.) 15.50 Wyda-
rzenia 16.15 Interwencja (mag.) 16.45 
Dom nie do poznania 17.45 Ostry 
dyżur 18.50 Wydarzenia 19.30 Ma-
lanowski i partnerzy (s.) 20.00 CSI: 
Kryminalne zagadki Nowego Jorku 
(s.) 21.00 Moment prawdy 22.05 Go-
towe na wszystko 0.00 Akademia sek-
su 1.00 Nagroda gwarantowana. 

� TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Listonosz Pat (s. 
anim.) 8.45 Domowe kino Mirabel-
ki (s.) 9.00 Bajka 9.55 Od siódmej do 
czwartej (teatr TV) 11.15 Studio B 
12.00 Wiadomości 12.30 Było nas sze-
ściu (s.) 13.30 Medycyna XXI wieku 
13.50 Szkoła przetrwania (s.) 14.35 
Doktor Quinn (s.) 15.20 Kaszmir i La-
dak (cykl dok.) 15.45 Wyprawy (cykl 
dok.) 16.05 Pytlíkov (s. anim.) 16.15 
Złote rączki 16.35 Listonosz Pat (s. 
anim.) 16.50 Domowe kino Mirabelki 
17.00 AZ-kwiz 17.25 Stop 17.30 Miesz-
kać - to sztuka (mag.) 17.55 Prognoza 
pogody 18.00 Wiadomości regional-
ne 18.25 Usługi na naszych usługach 
18.40 Żywe serce Europy 18.45 Wie-
czorynka 18.55 Losowanie Szczęśli-
wej 10 19.00 Wiadomości, sport, pro-
gnoza pogody 20.00 Komisarz Moulin: 
Snajper (film fr.) 21.40 Josef Kemr 
(dok.) 22.35 Losowanie Szczęśliwej 
10 22.45 Przepowiednia z Avignon 
(s.) 23.35 Solo dla... Vladimíra Václa-
vka (pr. muz.) 0.10 Szkoła przetrwania 
(s.) 0.55 Geniusze i szaleńcy 1.10 Piąt-
ka w Pomarańczy (mag.) 1.35 Sabotaż 
(mag.) 2.05 Wiadomości regionalne. 

� TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Panorama 9.10 

Zdobycie Księżyca (dok.) 10.45 Ro-
dzinne problemy (dok.) 11.10 Zato-
pione losy (cykl dok.) 11.40 AZ-kwiz 
12.05 Pogotowie kulinarne (mag.) 
12.30 Eksperymenty Michala 12.45 
Rozejrzyj się, człowieku (cykl dok.) 
13.05 72 imiona czeskiej historii (cykl 
dok.) 13.20 Bajka 14.15 Futuroskop 
14.40 Omlet (film jap.) 15.00 Świat 
na torach (mag.) 15.20 Królestwo dzi-
kiej natury (cykl dok.) 15.50 Pryzmat 
(mag.) 16.10 Arterie naszej ziemi (cykl 
dok.) 16.40 Cud w Lake Placid (film 
USA) 18.55 Wiadomości w języku mi-
gowym 19.05 Kultura alternatywna 
(cykl dok.) 20.00 Prywatny wiek (cykl 
dok.) 20.55 Historie.eu (mag.) 21.50 
Los nr A2026 (dok.) 22.15 To może 
spotkać również wasze dziecko 22.30 
Wydarzenia, komentarze 23.10 Haba-
na Blues (film hiszp.-kub.) 0.55 Ma-
neż Bolka Polivki (pr. roz.) 2.05 Prze-
klęte karykatury (dok.). 

� NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 8.35 Zor-
ro: Miecz i róża (s.) 9.30 Trzeci do pa-
ry (film USA) 11.00 Tescoma ze sma-
kiem (mag. kul.) 11.10 Pop Corn TV 
11.20 Nowa podróżomania (mag.) 
11.50 Lenssen i spółka (s.) 12.20 Ko-
misarz Rex (s.) 13.20 Świat według 
Bundych (s.) 14.15 Strażnik Teksasu 
(s.) 15.10 Gwiezdne wrota (s.) 16.05 
Prawo i porządek: Zbrodniczy zamiar 
(s.) 17.00 Popołudniowe wiadomości, 
sport, pogoda 17.25 Dwóch i pół (s.) 
17.50 Wzór (s.) 18.40 CSI: Kryminal-
ne zagadki Las Vegas (s.) 19.30 Wia-
domości, sport, pogoda 20.00 Smo-
king (film USA) 22.00 Prawo i porzą-
dek: Sekcja specjalna (s.) 22.55 Żoł-
nierze kosmosu II (film USA) 0.35 
CSI: Kryminalne zagadki Nowego 
Jorku (s.) 1.40 15 lat TV Nova 2.35 Pr. 
rozrywkowy. 

� PRIMA 
6.35 Tutenstein (s. anim.) 7.10 Oggy i 
karaluchy (s. anim.) 7.20 Party z ku-
charzem (mag.) 7.50 Reba (s.) 8.15 
Przyjaciele (s.) 8.45 M.A.S.H. (s.) 9.15 
Nowojorscy gliniarze (s.) 10.10 Spra-
wa dla Sam (s.) 11.05 To morderstwo, 
napisała (s.) 12.00 Jordan (s.) 12.55 
Reba (s.) 13.25 Sabrina, nastoletnia 
czarownica (s.) 13.55 Uwaga, faceci 
(s.) 14.50 Chirurdzy (s.) 15.45 Brzdąc 
w opałach (film USA) 17.40 Wiadomo-
ści regionalne 18.00 5 kontra 5 (kwiz-
-show) 18.55 Wiadomości, sport, pro-
gnoza pogody 19.35 Przyjaciele (s.) 
20.00 Akademia Policyjna III: Powrót 
do szkoły (film USA) 21.45 Gotowe na 
wszystko (s.) 22.40 Zabójcze umysły 
(s.) 23.35 Instynkt mordercy (s.) 0.20 
Rewir Wolfa (s.) 1.10 Zadzwoń do ja-
snowidza 3.00 Sennik. 

PIĄTEK 24 LIPCA
� TVP 1 
6.00 Kawa czy herbata? 8.00 Wiado-
mości 8.15 Kwadrans po ósmej 8.35 
Małe zoo Lucy 8.45 Świnka Peppa 
(s. anim.) 9.05 Kuchcikowo - goto-
wanie na ekranie 9.20 Lippy&Messy 
(dla dzieci) 9.35 Bollywood w Jedyn-
ce 11.10 Opole 2009 na bis 11.20 Mię-
dzy mamami 12.00 Wiadomości 12.10 
Agrobiznes 12.25 Plebania (s.) 12.50 
Klan (s.) 13.20 Siódme niebo 14.10 
Dotknij życia 14.45 Z Jedynką po dro-
dze 15.00 Wiadomości 15.15 Tygry-
sy Europy 16.10 Opole 2009 na bis 
16.25 Faceci do wzięcia (s.) 17.00 Tele-
express 17.25 Komisarz Rex (s.) 18.20 
Moda na sukces (s.) 18.45 Przebojowa 
noc 19.00 Wieczorynka 19.30 Wiado-
mości 20.20 Tajemnica twierdzy szy-
frów 22.15 Poza świadomością 23.55 
Mocne kino nocne - The Grudge 1.25 
Kino nocnych marków - Psychoza 2. 

� TVP 2 
7.45 Dwójka Dzieciom 8.25 Radiosta-
cja Roscoe (s.) 11.00 Egipt 12.50 Te-
leturniej Lotko. tv 13.20 Maxi Lotko 
14.15 Wojna domowa 15.15 MASH 
(s.) 15.45 Wakacyjne Kino Dwójki 

17.30 Program lokalny 19.00 07 zgłoś 
się 21.00 Zwiastun śmierci 22.45 Pa-
norama 23.20 Mini wykłady o maxi 
sprawach 23.40 Masz na imię Justine 
(film kopr.) 1.10 Biuro kryminalne - 
Rachunek za zbrodnię. 

� TV KATOWICE 
6.58 Info poranek 7.45 Aktualności 
7.50 Pomysł na weekend 8.01 Gość 
poranka 8.45 Tygodnik regionalny 
10.00 Gość poranka 10.15 Biznes - 
otwarcie dnia 11.18 Serwis kultural-
ny 12.15 Biznes 15.10 Raport z Polski 
16.00 Rozmowa dnia 16.45 Aktualno-
ści 16.50 Informator KSM 17.00 Co-
gito 17.42 Tygodnik regionalny 18.00 
Aktualności 18.40 Pomysł na week-
end 18.50 Nasz reportaż 19.05 Wo-
kół nas 19.25 TV Katowice zaprasza 
19.32 Raport z Polski 20.10 Minęła 
20 - ta 21.07 Telekurier - bliżej ciebie 
21.45 Aktualności 22.00 Sport, Wia-
domości sportowe Polska 2009 22.15 
Plus minus 22.50 Serwis kulturalny 
23.30 Eko przestępcy 0.26 Minęła 20 
- ta 1.10 Telekurier - bliżej ciebie. 

� POLSAT 
5.15 Wstawaj! Gramy! (pr. muz.) 6.00 
Nowy dzień z Polsat News 7.15 Wiel-
ka wygrana (teleturniej) 8.00 Przygo-
dy w siodle (s.) 8.35 Łowcy skarbów 
(s.) 9.35 Czarodziejki (s.) 10.35 She-
ena (s.) 11.35 Sabrina, nastoletnia 
czarownica (s.) 12.05 Rodzina zastęp-
cza plus 13.05 I kto tu rządzi 14.10 
Miodowe lata (s.) 14.45 Zwariowa-
ny świat Malcolma (s.) 15.15 Sabri-
na, nastoletnia czarownica (s.) 15.50 
Wydarzenia 16.15 W obiektywie Ju-
styny Steczkowskiej 16.45 Dom nie 
do poznania 17.45 Ostry dyżur (s.) 
18.50 Wydarzenia 19.30 Malanowski 
i partnerzy (s.) 20.05 George prosto z 
drzewa 22.10 Gwiazdy dla Country - 
Piknik Country Mrągowo 2009 0.00 
Zbrodnia ojca Amaro 2.25 Nagroda 
gwarantowana. 

� TVC 1 
5.59 Studio 6 8.30 Listonosz Pat (s. 
anim.) 8.45 Domowe kino Mirabelki 
(s.) 9.00 Rudolf Těsnohlídek - Liška 
Bystrouška 9.20 Chwile z Mirosla-
vem Horníčkiem i jego przyjaciółmi 
9.50 Program muzyczny 10.20 Maga-
zyn muzyki dętej 11.00 Kolory życia 
(mag.) 12.00 Wiadomości 12.30 Pro-
gram rozrywkowy 13.30 Poradnik 

zdrowotny 13.40 Szkoła przetrwania 
(s.) 14.25 Film o filmie „Szczęście” 
14.45 Simpsonowie (s. anim.) 15.05 
Beniamin Kwiatek (s. anim.) 15.30 
Lot 29 (s.) 15.55 Baranek Shaun (s. 
anim.) 16.00 Długa podróż do domu 
(s. anim.) 16.25 Labirynt 17.00 AZ 
kwiz 17.30 Ogród - to sztuka 17.55 
Prognoza pogody 18.00 Wiadomości 
regionalne 18.25 Filmowa szkoła On-
dřeja Klepki 18.40 Żywe serce Europy 
18.45 Wieczorynka 18.55 Losowanie 
Szczęśliwej Dziesiątki 19.00 Wiado-
mości, sport, prognoza pogody 20.00 
Przygody kryminalistyki (s.) 20.55 13 
komnata Evy Hruškovej 21.30 Talk-
-show Jana Krausa 22.15 Seks w wiel-
kim mieście (s.) 22.50 Losowanie 
Szczęśliwej Dziesiątki i Szansy na 
Milion 22.55 Veronica Guerin (film 
kopr.) 0.35 Szkoła przetrwania (s.) 
1.15 Wszystko-party (talk-show) 2.00 
Wiadomości regionalne. 

� TVC 2 
5.59 Dzień dobry 8.30 Panorama 9.10 
Na tropie (mag. krym.) 9.35 Zabytki 
na sprzedaż 9.50 Tragiczne zdarze-
nia (cykl dok.) 10.10 Nieznani boha-
terowie (cykl dok.) 10.35 Dwóch face-
tów na Syberii (dok.) 11.05 Królestwo 
za konia (mag.) 11.35 AZ-kwiz 12.00 
Mieszkać - to sztuka (mag.) 12.25 
Usługi na naszych usługach 12.40 Na 
pływalni z L. Suchařípą (talk-show) 
13.10 Film o filmie „Piekło z królew-
ną” 13.35 Wyprawy (cykl dok.) 13.50 
Pytlíkov (s. anim.) 14.05 Złote rączki 
14.15 Nowe przygody Czarnej Błyska-
wicy (s.) 14.45 Sportowcy świata (cykl 
dok.) 15.10 Roger Federer (dok.) 15.35 
Przez świat 16.05 Kawałek drewna z 
drzewa (pr. cykl.) 16.25 Witamy w Ta-
te Modern Gallery (cykl dok.) 16.30 
Niewygodni: J.A. Komenský 16.45 
Poszukiwacze czasu 17.05 Rozejrzyj 
się, człowieku (cykl dok.) 17.25 72 
imiona czeskiej historii (cykl dok.) 
17.35 Geniusze i obłąkańcy 17.55 Ci-
ty Folk - Helsinki 2007 18.25 Kosmo-
polis (mag.) 18.55 Wiadomości w cze-
skim języku migowym 19.05 Telewi-
zyjny klub niesłyszących (mag.) 19.35 
Simpsonowie (s. anim.) 20.00 Cudow-
na planeta (cykl dok.) 20.50 Na koszu 
(przeds. teatr.) 22.30 Wydarzenia, ko-
mentarze 23.10 Magazyn golfa 23.35 
Zaciekły Jan Rejžek 0.20 Głos kobiet 
(talk-show) 0.45 Kobiety na przeło-
mie wieków (cykl dok.) 1.40 Concer-
to Bohemia 1995 2.40 Urbanita. 

� NOVA 
5.59 Śniadanie z TV Nova 8.35 Zorro: 
Miecz i róża (s.) 9.25 Komisarz Cor-
dier (s.) 11.15 Tescoma ze smakiem 
(mag. kul.) 11.25 Nowa podróżoma-
nia (mag.) 11.55 Lenssen i spółka (s.) 
12.20 Komisarz Rex (s.) 13.20 Świat 
według Bundych (s.) 14.15 Strażnik 
Teksasu (s.) 15.10 Gwiezdne wrota (s.) 
16.05 Prawo i porządek: Zbrodniczy 
zamiar (s.) 17.00 Popołudniowe wia-
domości, sport, pogoda 17.25 Dwóch i 
pół (s.) 17.50 Wzór (s.) 18.40 CSI: Kry-
minalne zagadki Las Vegas (s.) 19.30 
Wiadomości, sport, pogoda 20.00 Co-
pak je to za vojáka (film czes.) 21.50 
Wykiwać klawisza (film USA) 0.00 
Sex Spa II (film USA) 1.55 Tabu 2.40 
Talk-show. 

� PRIMA 
6.35 Tutenstein (s. anim.) 7.10 Oggy i 
karaluchy (s. anim.) 7.20 Party z ku-
charzem (mag.) 7.50 Reba (s.) 8.15 
Przyjaciele (s.) 8.45 M.A.S.H. (s.) 9.15 
Nowojorscy gliniarze (s.) 10.10 Spra-
wa dla Sam (s.) 11.05 To morderstwo, 
napisała (s.) 12.00 Jordan (s.) 12.55 
Reba (s.) 13.25 Sabrina, nastoletnia 
czarownica (s.) 13.55 Uwaga, faceci 
(s.) 14.50 Chirurdzy (s.) 15.45 Gim-
me an „F” (film USA) 17.40 Wiadomo-
ści regionalne 18.00 5 kontra 5 (kwiz-
-show) 18.55 Wiadomości, sport, pro-
gnoza pogody 19.35 Przyjaciele (s.) 
20.00 Piękna Angelika (film kopr.) 
22.20 Godzina zemsty (film USA) 
0.25 Furia (film).

GEORGE PROSTO Z DRZEWA
Komedia, 90 min., USA 1997
Polsat, piątek 24. 7., godz. 20.05
Reżyseria: Sam Weisman.
Występują: Brendan Fraser, Le-
slie Mann, Thomas Haden, Ri-
chard Roundtree, Holland Taylor, 
Abraham Benrubi

Niezdarny George mieszka w 
afrykańskim buszu, gdzie 

trafił, gdy był jeszcze dzieckiem. 
Wówczas jako jedyny ocalał z ka-
tastrofy lotniczej. Zaopiekowało 
się nim stado goryli. Przyjaźni się 
z jednym z nich, nazywanym Mał-
pą, oraz z tukanem, szympansami 
i słoniem. Pewnego razu mężczy-
zna ratuje piękną Amerykankę, 
Ursulę Stanhope, przed groźnym 
lwem. Piękna dziedziczka fortuny 
przyjechała tu na safari, by uciec 
od snobistycznego Lyle’a Van de 
Groota, z którym jest zaręczona. 
Narzeczony jednak podąża śla-
dem dziewczyny. Chce nie tylko 
odnaleźć Ursulę, ale też schwytać 
słynną „białą małpę”, o której za-
częły już krążyć legendy. Nie wie, 
że jest nią właśnie George. 

OPERACJA SAMUM
Sensacyjny, 105 min., 
Polska 1999
TVP 2, czwartek 23. 7., 
godz. 21.00
Reżyseria: Władysław Pasikowski
Występują: Marek Kondrat, Bogu-
sław Linda, Olaf Lubaszenko, An-
na Korcz, Radosław Pazura, Tur-
gul Cetiner, Tadeusz Huk 

Filmowa wariacja Władysła-
wa Pasikowskiego na temat 

autentycznych, choć bardzo za-
gadkowych wydarzeń. Chodzi 
o ujawnioną przez „Washington 
Post” brawurową akcję polskie-
go wywiadu w Iraku, tuż przed 
wybuchem wojny w Zatoce Per-
skiej. CIA miała wówczas popro-
sić polskie służby specjalne o po-
moc w wywiezieniu amerykań-
skich szpiegów, którzy namierze-
ni przez iracki wywiad znaleźli 
się w bardzo nieciekawym poło-
żeniu. Bezprecedensowa misja 
polskiego wywiadu zakończyła 
się sukcesem, lecz jej okoliczno-
ści i personalia uczestników utaj-
niono.

MASZ NA IMIĘ JUSTINE
Dramat, 95 min., Polska/Luksem-
burg 2005
TVP 2, piątek 24. 7., godz. 23.40
Reżyseria: Franco de Pena
Występują: Anna Cieślak, Arno 
Frisch, Rafał Maćkowiak, Ma-
thieu Carriere, Dominique Pinon, 
Maciej Kozłowski, Katarzyna Cy-
gler

17-letnia Mariola mieszka z 
babcią w małym miastecz-

ku, gdzie nie widzi dla siebie żad-
nych perspektyw. Pewnego dnia 
spotyka dawnego kolegę, Artu-
ra, który teraz mieszka w Niem-
czech. Chłopak proponuje jej wa-
kacje nad Adriatykiem. Następ-
nego dnia jadą do Berlina, gdzie 
dziewczyna ma poznać jego ro-
dziców. Mariola cieszy się nagłą 
zmianą w swoim życiu. Po prze-
kroczeniu granicy Artur decydu-
je, że oboje przenocują u jego ko-
leżanki. W jej mieszkaniu zjawia 
się nagle trzech mężczyzn, wrę-
czają Arturowi pieniądze - Mario-
la zostaje sprzedana. Dziewczyna 
ma być prostytutką.
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O godz. 14.00 będzie koncertować 
„Malá černá hudba”, a dzieci zapra-
szamy do gier i zabaw.
PTTS „BŚ” – Zaprasza 26. 7. na wy-
cieczkę rowerową w okolice Trzyń-
ca. Wyjazd o godz. 9.00 z dwor-
ca kolejowego w Trzyńcu. Inf.: 
558 997 948, 728 919 345.
� informuje, że odjazd na wyciecz-
kę na Salmopol i Skrzyczne 25. 7. 
jest o godz. 7.00 z Karwiny, o godz. 
7.20 z Cz. Cieszyna, o godz. 7.40 z 
Trzyńca – dworzec kolejowy. Prosi-
my zabrać dowody i złotówki. Inf. 
733 729 069, 596 311 685.

OFERTY
WRÓŻENIE Z KART W TRZYŃ-
CU, również telefonicznie. Tel.: 
608 879 671. GL-460

ODKUPIĘ jakiekolwiek antyki, me-
ble, instrumenty muzyczne, zabaw-
ki, szkło, porcelanę, obrazy, wszyst-
kie gatunki broni białej i palnej, ze-
gary, zegarki kieszonkowe – mogą 
być i uszkodzone, stare pocztówki 
i zdjęcia. Również skupujemy zło-
to, brylanty – płacimy więcej niż 
jubiler – jakakolwiek punca. Płaci-
my gotówką. Dzwoń kiedykolwiek! 
Inf.: 608 374 432. GL-302

WYSTAWY
KONGRES POLAKÓW W RC, Ko-
meńskiego 4, Cz. Cieszyn: do 24. 
8. wystawa „W harcerskim kręgu”. 
Czynna po-pt: 8-15.
GALERIA ZAMKOWA „CHAGALL” 
Karwina, Rynek Masaryka: do 
30. 8. wystawa „Helena Salichová – 
Kształty ukryte w drewnie”. Czyn-
na wt-nie: 9-18.
MUZEUM ZIEMI CIESZYŃSKIEJ, 
SALA WYSTAW w Cz. Cieszynie, 
Praska 14/3: do 31. 12. stała eks-
pozycja „Ratusz w Czeskim Cieszy-
nie”. Czynna wt-pt: 9-17, so: 9-13, 
nie: 13-17.

� SALA WYSTAW w Karwinie, 
rynek Masaryka 10: Do 30. 9. wy-
stawa „Klocki Merkur”. Czynna: wt-
-pt: 9-17, so: 9-13, nie: 13-17.
� MUZEUM TECHNIKI w Pie-
twałdzie, K muzeu 89: do 27. 9. wy-
stawa pt. „Ukryta przyroda w górni-
czym kraju”. Stała ekspozycja „Cza-
rodziejski świat tramwajów”. Czyn-
ne wt-pt: 9-17, so: 9-13, nie: 13-17.
� SALA WYSTAW w Jabłonko-
wie, Rynek Mariacki 14: do 4. 10. 
wystawa „Bez nás si ani neškrtne-
te”; wystawa stała „Z przeszłości Ja-
błonkowa i okolicy”. Czynne wt-pt: 
9-17, so: 9-13, nie: 13-17.
� SALA WYSTAW w Orłowej, 
Dom Dzieci i Młodzieży, Masary-
kova třída 958: do 20. 9. wystawa 
„Za pověstmi těšínského kraje”; wy-
stawa stała „Orłowa – przeszłość i 
teraźniejszość”. Czynne wt-pt: 9-17, 
so: 9-13, nie: 13-17.
� ARCHEOPARK w Kocobędzu. 
Czynny so i nie: 9-16.

CO ZA OLZĄ
GALERIA BIELSKA BWA, Bielsko-
-Biała, ul. 3 Maja 11: do 26. 7. wysta-
wa Jana Dobkowskiego „Obrazy”. 
Czynna codziennie w godz. 10-18.
� do 26. 7. wystawa Teresy 
Sztwiertni „Inne miejsca”. Czynna 
codziennie w godz. 10-18.
KSIĄŻNICA CIESZYŃSKA, ul. Men-
nicza 46, Cieszyn: do 22. 8. wystawa 
„Sola scriptura – reformacja i kontr-
reformacja w literaturze XVI i XVII 
w.”. Czynna wt-pt: 8-18, so 9-15.
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Fragment karwińskiej wystawy z grafikami Heleny Salichowej.

    Cieszyn, ul. Zamkowa    Bielsko-Biała, ul. 11 listopada

 kupno sprzedaż kupno sprzedaż 

CZK 0,163 0,166 0,161 0,168 
EUR 4,240 4,280 4,210 4,310
USD 2,960 3,080 2,950 3,060

      Czeski Cieszyn, „Billa” 

               kupno            sprzedaż

PZL   5,870   6,234
EUR  25,075  26,626
USD  17,635  18,725
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KALKULATOR WALUTOWY
Kursy walut w kantorach z dnia 22. 7. 2009

CO W KINACH
HAWIERZÓW – Centrum: Kac Ve-
gas (23, 24, godz. 17.45); Ciemność 
(23, 24, godz. 20.00); KARWINA 
– Centrum: Bottle shock (23, 24, 
godz. 17.45); Případ nevěrné Kláry 
(23, 24, godz. 20.00); TRZYNIEC – 
Kosmos: Noc w muzeum 2 (23, 24, 
godz. 17.30); Transformers (23, 24, 
godz. 20.00); CIESZYN – Piast: Po-
twory kontra obcy (23, godz. 15.00, 
16.45, 18.30); Harry Potter i ksią-
żę półkrwi (24, godz. 14.30, 17.15, 
20.00).

CO NA ANTENIE
POLSKIE WIADOMOŚCI: TVC 1, 
piątek, wiadomości regionalne od 
godz. 18.00. 
POLSKIE AUDYCJE: Ostrawa 107,3 
MHz i Trzyniec 105,3 MHz, po-pt: 
godz. 19.00; nie: godz. 18.30.

CO W TERENIE
JABŁONKÓW – Komitet Organiza-
cyjny 62. Gorolskigo Święta zawia-
damia, że podpisywanie umów o 
sprzedaży w kioskach odbędzie się 
27. 7. i 29. 7. w godz. 15-18 w Domu 
PZKO.
KARWINA-RAJ – Zaprasza w nie-
dzielę 26. 7. na odpust św. Anny do 
domu i ogrodu PZKO przy ul. Ku-
bisza. W kaplicy św. Anny odbędą 
się msze święte –  o godz. 9.00 w 
j. czeskim, a o godz. 11.00 w j. pol-
skim. Od godz. 8.00 polecamy ciast-
ka, kołacze, serca odpustowe, napo-
je, od godz. 12.00 dania obiadowe. 

NEKROLOGI
Z wielkim bólem zawiadamia-
my wszystkich krewnych, przy-
jaciół i znajomych, że dnia 20. 7. 
2009 zmarł w wieku 84 lat nasz 
Kochany Mąż, Ojciec, Teść, Brat, 
Szwagier, Wujek

śp. JANUSZ BOBEK

aktor Sceny Polskiej. Pogrzeb Drogiego Zmarłego 
odbędzie się w piątek 24. 7. 2009 o godz. 14.30 z 
kościoła ewangelickiego Na Niwach w Czeskim 
Cieszynie. Zasmucona rodzina.
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Ogłoszenia do „Głosu Ludu“ 
przyjmowane są 

w dni powszednie:
� W redakcji „Głosu Ludu“ 
przy ul. Komeńskiego 4, Czeski 
Cieszyn w godz. 8.30-15.30.
e-mail: ogloszenia@glosludu.cz
� W biurze firmy AD SERVIS, 
ul. Strzelnicza 18, Cz. Cieszyn 
w godz. 8.00-16.00.
Tel. 558 711 027 
e-mail: ad.serwis@hudeczek.cz
� W Odd. Literatury Polskiej 
Biblioteki w Karwinie Frysztacie 
(przy rynku) w godz. otwarcia.
Tel.: 596 312 477
e-mail: knih-k1pl@rkka.cz

ŻYCZENIA
Upływa szybko życie...

24 lipca to już 55 lat kiedy za-
warli małżeństwo nasi Rodzi-
ce 

państwo EMILIA
 i WŁADEK KLUSOWIE 

z Cz. Cieszyna, obecnie zam. 
w Mostach koło Jabłonko-
wa. Za wszystko Wam dzię-
kujemy, zdrowia winszujemy 
– Wasze trzy „dziełuchy” Da-
nusia, Maryla, Krysia z rodzi-
nami! AD-090

Śląski fenomen 
Centrum Plastyczne „Chagall” w Ostrawie przygotowało na wakacje wielki 
projekt poświęcony Helenie Salichowej, ciekawej osobistości ze Śląska, 
która aktywnie działała na trzech płaszczyznach – plastycznej, literackiej 
i etnologicznej. W czterech galeriach Centrum: w Karwinie, Ostrawie, 
Bruszperku i Kyjowicach prezentowane są poszczególne rodzaje jej 
twórczości. W Galerii Zamkowej „Chagall” w Karwinie-Frysztacie objerzeć 
możemy fragment jej twórczości graficznej i malarskiej nazwany „Kształty 
skryte w drewnie”. Na wystawie pokazywany jest najobszerniejszy cykl 
grafik tworzony z drzeworytów wzdłużnych (langowych). Wybrane 
fragmenty starych desek, które długo poddawane były działaniu deszczu, 
słońca i innych czynników, autorka ożywiła tylko nielicznymi cięciami 
noża i dłuta, a po wydrukowaniu zestawiła w kilka mniejszych cykli – 
„Górnicza matka”, Maryczka Magdonowa, Biblia, Madonna, itp. Ogółem 
autor wystawy, Petr Pavliňák, odkrył ok. 200 drzeworytowych grafik. 

W Ostrawie, w Galerii Autorskiej, obejrzeć natomiast możemy głównie 
malarstwo i ilustracje, a w Autorskiej Galerii Czeskiej Fotografii Centrum 
Plastcznego „Chagall” prezentowane są zdjęcia poświęcone artystce 
Helenie Salichowej, które wykonało wielu znanych fotografików.

Wystawom towarzyszy przygotowany przez Petra Pavliňáka album 
z najpełniejszym katalogiem prac artystki. Na 400 stronach znajdziemy 
ponad 1600 reprodukcji. Umówione są wszystkie aspekty jej twórczości. 
Uroczysty chrzest albumu odbył się w czwartek 16. bm. Wystawy oglądać 
możemy co najmniej do końca wakacji, a w niektórych galeriach nawet do 
16 września. (o)

Dziś, 23. 7. 2009,  obchodzi swój ju-
bileusz 70-lat życia 

pani ANNA WORKOWA
z Marklowic Dolnych. Kochanej 
Andzi, Mamie i  Babci wiązankę ży-
czeń zdrowia, szczęścia, błogosła-
wieństwa Bożego oraz jeszcze wie-
lu wspólnie spędzonych lat składają 

mąż Władek i cztery córki z rodzinami.
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WSPOMNIENIA
Dnia 20. 7. 2009 minęła 1. bolesna 
rocznica śmierci naszego Drogiego 
Męża, Ojca i Brata 
śp. VLADISLAVA HAJZLERA

Z miłością i szacunkiem wspomi-
nają żona Antonia, córka Irena i 
brat Miroslav z rodziną. GL-478

URLOP Z DOJAZDEM
Międzyzdroje, Polska, morze

*** hotel 50 m od plaży 
22. 8.- 29. 8. cena 7 900 kcz
W cenie jest autobus z klimatyzacją, 

obiadokolacja, przewodniki, 
program  i wycieczki na miejscu. 

Wyprzedaż ostatnich miejsc. 
Katalog prześlemy pocztą (za darmo). 
CK A-Z Tour, 739 95 Bystrzyca 536, 

tel.: 558 995 995, www. ckaztour.cz.
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Już za tydzień, w sobotę, w kom-
pleksie sportowym w Wędryni, od-
będzie się najważniejsza zaolziań-
ska impreza rockowa, Zlot. Gwiaz-
dą imprezy będzie polski zespół 
Coma. Oprócz niego na Zlocie za-
gra kolejna gwiazda z Polski, kra-
kowska kapela Blue Machine. Za-
olzie będą reprezentować Basia Ła-
kota oraz zespoły Blissten i PoPros-
tu. 

Jak poinformowali nas organi-

zatorzy z trzynieckiego Klubu Kul-
tury, bilety na Zlot można zamówić 
pocztą elektroniczną: klubkultury-
@klubkultury.cz, lub w Kancelarii 
Kongresu Polaków: kongres@polo-
nica.cz. Bilety będzie można otrzy-
mać w obu miejscach w piątek 31 
lipca, w godz. 10.00-13.00.

Dodajmy, że bilety w przedsprze-
daży będą kosztować 100 koron. Na 
miejscu będzie je można zakupić za 
150 koron. (kor)

W Hawierzowie 
zagra Nazareth
Chociaż tradycyjne Dni Hawierzo-
wa odbędą się dopiero na początku 
września, w dniach 4.-6. 9., organi-
zatorzy mają już gotowy program 
tej trzydniowej imprezy. Gwiazdą 
będzie na pewno legenda hard roc-
ka, szkocki zespół Nazareth, któ-
ry zagra w sobotę. W tym samym 
dniu zaprezentują się publiczności 
włoski wokalista Drupi oraz David 
Koller i Miroslav Žbirka. Na piątek 
zaplanowano koncerty Ewy Farnej, 
Lenki Dusilovej oraz kapely Mňága 
a Žďorp i Gipsy.cz. W niedzielę za-
kończą imprezę zespoły No Name a 
Tatabojs.

 

(kor)

Jak z biletami na Zlot?
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� SPRAWDZIAN GENERALNY 
PRZED IGRZYSKAMI W TORU-
NIU. Reprezentacja piłkarska Po-
laków w Republice Czeskiej szy-
kuje się powoli do Letnich Igrzysk 
Polonijnych w Toruniu. W naj-
bliższy wtorek podopieczni trene-
ra Stanisława Kluza zmierzą się 
w Ropicy z piątoligowym klubem 
IRP Czeski Cieszyn. Mecz zapla-
nowano na godz. 17.00.
� PYSZ TRENEREM POLSKICH 
HOKEISTÓW. – Stęskniłem się za 
reprezentacyjną ławką – powiedział 
dziennikarzom Wiktor Pysz, któ-
ry objął funkcję selekcjonera pol-
skich hokeistów. To jego drugie po-
dejście do kadry biało-czerwonych. 
Poprzednio prowadził ją w latach 
1999-2004, a w 2001, jako ostatni, 
wprowadził reprezentację Polski 
do światowej elity, po dziewięciu la-
tach przerwy. Po zakończeniu pracy 
z kadrą w 2004 roku Pysz został tre-
nerem Wojasa Podhale Nowy Targ 
i zdobył z nim mistrzostwo kraju. 
Ostatnio piastował funkcję kierow-
nika wyszkolenia w PZHL. Na ra-
zie nie chce mówić o celach, które 
miałby osiągnąć. Kibicom polskiego 
hokeja na lodzie oczywiście marzy 
się powrót do światowej elity.
� BEENHAKKER POD NÓŻ. Tre-
ner reprezentacji Polski, Leo Be-
enhakker, będzie musiał poddać 
się operacji kolana. Zabieg zosta-
nie przeprowadzony dopiero póź-
ną jesienią, gdyż szkoleniowiec nie 
chce mieć przerwy w pracy z ka-
drą narodową. Trener reprezenta-
cji Polski jak najszybciej powinien 
iść pod nóż, ale jak na razie musi 
zadowolić się lekami i zastrzykami 
przeciwbólowymi. – Być może uda 
mi się odwlec operację do późnej je-
sieni, kiedy zakończymy eliminacje 
– stwierdził Beenhakker. Szkole-
niowiec pod koniec tygodnia ogło-
si kadrę na towarzyskie spotkanie 
z Grecją, które odbędzie się w Byd-
goszczy. Trener poda nazwiska 30 
piłkarzy, ale na początku sierpnia 
listę ograniczy do 20 graczy. Powo-
łania od Beenhakkera powinien 
spodziewać się także Ludovic Ob-
raniak, który załatwił już wszystkie 
formalności dotyczące przyznania 
polskiego obywatelstwa. Piłkarz 
francuskiego OSC Lille musi już 
tylko odebrać w konsulacie swój 
paszport. (jb)

Zmienili dresy włoskiej marki 
na ubrania amerykańskiego 
producenta. To tylko jedna z 
metamorfoz Banika Ostrawa 
przed startem nowego sezonu 
I Gambrinus Ligi. Ważniejsze 
jednak od zmiany producen-
ta sportowego wyposażenia 
są przemiany kadrowe na Ba-
zalach. Zdaniem „Głosu Lu-
du”, wyglądają obiecująco.
W nowym sezonie drużynę popro-
wadzi trener Miroslav Koubek, któ-
ry w czerwcu zmienił na stanowi-
sku zdymisjonowanego Karla Ve-
čeřę. Roszady nastały też w kadrze 
piłkarskiej i nie były to zmiany wy-
łącznie kosmetyczne, takie jak na 
półmetku ubiegłego, bardzo nieuda-
nego sezonu. Zamiast walczyć o eu-
ropejskie puchary, Banik w wiosen-
nej rundzie sezonu 2008/2009 poka-
zywał futbol naprawdę koszmarny. 
W rewanżowej rundzie zdobył za-
ledwie dziewięć punktów, takiego 
kryzysu w Ostrawie już dawno nie 
było. W nowym sezonie ma być in-
aczej. – Wierzę, że najgorsze za na-
mi – powiedział „Głosowi” dyrektor 
sportowy klubu, Verner Lička. Przy-
czyną słabej gry mogły być m.in. do-
mniemane zaległości finansowe, ja-
kie miał klub wobec piłkarzy. – Nikt 
z piłkarzy nie klepał biedy, ale oczy-
wiście psychika ma w sporcie duże 
znaczenie – stwierdził Lička. Ba-
nik obiecuje, że w nowym sezonie 
będzie o wiele mocniejszy mental-
nie. – Przyszli nowi zawodnicy, tak-
że z zagranicy. Chcemy pokazywać 
atrakcyjny, szybki futbol – deklaru-
je Lička. 

Banik od zawsze uchodził za klub 
bardzo związany z tym regionem. 
Nazbyt niezdrowo orientujący się 
wyłącznie na czeskich i słowackich 
piłkarzy. Ot, takie hiszpańskie Ath-
letic Bilbao (gdzie z kolei grają sami 
Baskowie) w czeskim wykonaniu. Z 
tym poniekąd absurdalnym patrio-
tyzmem lokalnym zerwano dopiero 
w tym roku. Kontrakt z ostrawskim 
klubem podpisał obrońca Fernando 
Neves z Wysp Kapweryjskich, Ko-
reańczyk Lee Hyung-Sang, na Baza-

lach mają też pierwszego w historii 
Polaka, bramkarza Dawida Pietrz-
kiewicza. Polski golkiper wprawdzie 
jesienny sezon z dużym prawdopo-
dobieństwem spędzi w barwach re-
zerw klubu, czyli w 3. lidze, ale waż-
ne, że wreszcie stopniały lody. Spo-
ra w tym zasługa na pewno Vernera 
Lički, który Pietrzkiewicza obserwo-
wał już podczas swoich trenerskich 
wojaży w Polonii Warszawa, Górni-
ku Zabrze czy Wiśle Kraków. – Tak, 
to nie była randka w ciemno. Znam 
dobrze tego chłopaka i wiem, jakie są 
jego możliwości. Jestem przekonany, 
że są duże – powiedział. Pierwszoli-
gowej bramki strzec będzie jednak 
jak na razie duet Vít Baránek-Anto-
nín Buček. Wiele wskazuje na to, że 
w Ostrawie pożegnają się z bramka-
rzem Petrem Vaškiem, który – podob-
nie zresztą jak wielu innych piłkarzy 
Banika – ubiegłego sezonu raczej nie 
mógł zaliczyć do udanych. Chime-
ryczna forma wypędziła z Bazalów 
Rudolfa Otepkę i Františka Rajtora-
la, w Ostrawie zabraknie też napast-
nika Davida Střihavki. Trener Ko-
ubek niespodziewanie zaufał Marti-
nowi Lukešowi, o którym wcześniej 
mówiono jako o jednym z piłkarzy, 

którzy mieli opuścić przed nowym 
sezonem Banik. „Śpioch”, jak nazy-
wany jest także Lukeš przez kibiców, 
deklaruje, że pod wodzą nowego tre-
nera znalazł kolejną motywację. – 
Musimy się zrehabilitować i przywró-
cić blask drużynie – stwierdził. Jeżeli 
chodzi o Lukeša, sprawa wygląda w 
miarę jasno. Albo będzie grał bardzo 
dobrze, albo też przedłuży swoją sen-
ną formę na następny rok. Przecięt-
nie ten chłopak po prostu grać nie 
potrafi. Znany z twardej ręki trener 
Miroslav Koubek zapowiada jednak, 
że nie będzie tolerował w drużynie 
flegmatyków. – Kocham ofensyw-
ny futbol i niewykluczone, że często 
grać będziemy z trójką napastników 
– stwierdził. Czyli ten, kto zaśnie na 
boisku, szybko trafi na ławkę rezer-
wowych. I nieważne, czy będzie cho-
dzić o ikonę klubu, Martina Lukeša, 
czy też o któregoś z młodych piłka-
rzy. 

Na inaugurację I ligi Banik po-
dejmuje w najbliższą sobotę Marilę 
Przybram. Mecz na Bazalach rozpo-
czyna się o godz. 16.00. W nowym 
sezonie ostrawianom grozi jednak, 
w przypadku gdy murawa będzie w 
złym stanie, że mecze zostaną prze-

niesione do Witkowic. Tamtejszy  
stadion dysponuje bowiem podgrze-
waną płytą boiska, która jest jed-
nym z warunków uzyskania pierw-
szoligowej licencji. Banik na ten se-
zon otrzymał jeszcze „wyjątek”. Jako 
sprawdzian generalny przed star-
tem I ligi posłużył Ostrawie sparing z 
drugoligowym klubem FC Witkowi-
ce, wygrany gładko 4:1. Bramki dla 
Banika zdobyli: M. Lička, Lukeš, Mi-
čola i Metelka. 

 BANIK OSTRAWA
Bramkarze: Buček, Baranek, Pie-
trzkiewicz; obrońcy: Zawada, Neu-
wirth, Bolf, Neves, Tomašák, Tchuř, 
Pavlík, Řezník; pomocnicy: Lukeš, 
Mičola, Metelka, Marek, M. Lička, 
Lee Hyung-Sang, Wojnar; napast-
nicy: Varadi, Kraut, Zeher, Strnad, 
Přecechtěl.
Przyszli: Baranek (Zlin), Pietrzkie-
wicz (Polonia Warszawa), Lee Hy-
ung-Sang (Seongnam Ilhwa), Neves 
(Al Sailija), Varadi (Pilzno), Strnad 
(Bohemians 1905), Greguš (Nitra).
Odeszli: Hable (Pilzno), Střihavka 
(Pilzno), Vácha (Slavia), Rajtoral 
(Pilzno), Otepka (Sigma), Marković 
(Čáslav). JANUSZ BITTMAR

Na Bazalach stopniały lody

Lubiany i szanowany przez ki-
biców piłkarskich zespół Orły 
Zaolzia wziął udział w kolej-
nym letnim turnieju, tym ra-
zem na Słowacji. Ekipę tre-
nera Jana Zolicha zaprosi-
ła drużyna Dolnego Kubina, 
która uczestniczyła w ostat-
nim turnieju oldbojów w Biel-
sku-Białej. Orły z Dolnego Ku-
bina wróciły z tarczą, wygry-
wając całe zawody. Turniej 
rozgrywany był systemem 
„każdy z każdym”, a mecze 
trwały dwa razy po 20 minut. 
Atrakcją turnieju w Dolnym Kubi-
nie był udział drużyny księży, któ-
rzy wprawdzie nie spełniali kryte-
riów oldbojów, ale udowodnili, że w 
piłkę grać potrafią i to nieźle. – Mie-
liśmy z nimi ciężką przeprawę, mło-
dy zespół księży rzeczywiście zagrał 
bardzo dobrze. Byli zaskoczeniem 
całego turnieju – powiedział „Gło-

sowi Ludu” Andrzej Bizoń, kapitan 
zaolziańskiego zespołu. 

Wyniki: Bziny – Orły 0:2 (A. Bi-
zoń, Junga), Orły – reprezentacja 
Oravy 1:0 (A. Bizoń), Orły – druży-
na księży 2:1 (Franek, Bizoń). Loka-
ty: 1. Orły, 2. reprezentacja Oravy, 
3. drużyna księży.

Orły Zaolzia ostro trenują przed 
prestiżowym meczem towarzyskim 
z oldbojami Polonii Bytom, który 
rozegrany zostanie 9 sierpnia w ra-
mach Gorolskigo Święta. Pojedy-
nek odbędzie się na stadionie Spar-
taka w Jabłonkowie, ale w razie 
niesprzyjającej pogody przesunię-
ty zostanie na sztuczną murawę do 
Nawsia. – Podchodzimy do tego spo-
tkania bardzo prestiżowo – stwier-
dził A. Bizoń. Polonia Bytom to le-
genda polskiego futbolu klubowe-
go. Zapowiadają się duże emocje 
na Gorolu.

Skład Orłów: Holboj – Skupień, 
Zawada, Janiczek, Zuczek, Glac, 
Wałoszek, Franek, Kluz, A. Bizoń, 
Junga, S. Brózda, B. Worek. Trener: 
Jan Zolich. (jb)

Przy piłce kapitan Banika Ostrawa, Tomáš Marek. 

Nasze Orły zdobyły Dolny Kubin
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Stoją od lewej: Zolich (trener), Skupień, Wałoszek, Kluz, Glac, Zawada, Franek, Junga. Dolny rząd: Bizoń, Janiczek, 
Holboj, Brózda, Worek, Zuczek. 
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